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Ceny ogłoszeń: 


(głoszenia tabelaryezne o 5D prac. drożej. 


a narada kogertów morskie 


a łaktyczny chwyt Mussoliniego 


rrasa angielska podkreśla, $ë 
zaproszenie Włoch przez Francję 
i W. Brytanię do wyslanła eksper 
tów morskich na konferencję do 
Paryża była bezpośrednim wyni: 
klem inicjatywy min. Ciano, który 
w ukiegłą niedzielę oświadczył 
charges d'afiałres W. Brytanii M 
Francji, składając im ustnie dekla: 
rację, że Włochy pragną na wa- 
runkacji równości współdziałać z 
Wielką Brytanią i Francją w kon- 
wencji nyorńskiej. 

Dzienniki angielskie przewidu- 
fa, że Włochy nie będą w dysku- 
sji technicznej stawiały żadań for- 
malnego matematycznego paryte- 
tu, lecz że zadowolnią się uzyska- 
ną obecnie „równością moralną". 
Dzienmki twierdzą, że żadne spe- 
cjalne strefy kontroli Włochom 
| przydzielane nie będą, lecz że flo- 
ta włoska bedzie mogła współdzia 
lać z flotami W. Brytanii i Fran- 
cji wszędzie, gdzłe zechce. Dysku- 
sje ekspertów rozpocząć się małą 
w Paryżu w poniedziałek, 

Co do motywów, które skłoniły 
Wiociiy do wzięcia udziału w kan- 
weiicji nyońskiej, prasa anglelska 
przypuszcza, że jednym z glów- 
nych mo0tywów jest pragnienie 
Mussoliniego nie być izolowanym, 
gdy przybędzie do Berlina. Fakt, 
że Włochy znajdują się w trakcie 
perirattacyj o współdziałanie na 
Morzu Śródziemnym z W. Bryta 
nia 1 Francją UŁATWIĆ MA MU- 
SSOLINIEMU POZYCJĘ WOBEC 
HITLERA.  (PAT.. 


Oran - bazą kontroli 


Da Oranu przybyli dowódcy an 
gielskich 1 francuskich sił mor- 
skich, przeznaczonych dla zwalcza 

inla aktów pirackich na Morzu 
'Śródziemnym, celem odbye:a 
wspålnej konferencji w sprawie 
szczegółów technicznych przeprn- 
wadzenia tej akcji. Ze strońy an- 
gielskiej w obradach wziął udział 
admirał Dudley Pound, ze strony 
francuskiej wiceadmirał Esteva. 

Fakt wybrania Oranu jako miej 
śca tych obrad wydaje się świad: 
czyć, że Oran został przeznaczony 


pieczeństwa na Morzu Śródziem- 
nyn, 

Admirałowie zwiedzili bazę wo- 
gnoptatowców w porcie Arzew. 
Admirai angielski Dudley Pound 
odjechał następnie na pokładzie 
pancernika „Barham“, który ga 
przywiózł do Oranu, w kierunku 
Gibraltaru. Wiceadmirał francuski 
Esłeva pozostał na razie w Ora. 


Powietrzni piraci 


Statek pasażerski „Koutoubia 
należący do towarzystwa Paquet, 


idący z Korsyki do Casablanca z 
700 pasażerami, zaatakowany z%* 
stał przez samolot nieznanego pe 
chodzenia. 

Statek znajdował się wówczas 
na południe od Balearów. Żadna 
z bomb, zrztconych z samol tu— 
nie trafiła. Na wezwanie wyslane 
przez Radio, przybyły okręty wo- 
jenne brytyjskie, które znajdowa 
ły się w odległości 8 mil ad miej- 
sca ałaku. Samalot zdołał sie rAd- 
dalić, „Houtowhia” dalsze Af: 
odbywa phd eskorią okrelów ww- 
jennych. (PAT). 


Za wiersz wystkośri 1 milimetra w tekście gr 50, zwyczajne gr. 40, nekrolog! do 60 mm. gr. 20, powyżej GA mm. gr 30, drobne za wytaż 20 gr, Poszukiwanie | zanflarowanie pracy bezpłatnie 
Układ ogłoszeń tekstowych | zwyczajnych 6-clo szpaltowy. Za treść ogłoszeń Redakcja nie odpowiada, 


Nankin i Kanton roc gradem bomb 
Zapowiedź ciągłych ataków 


Środowy nalot na Nankin, miał 
nast. przebieg: 

Przeraźliwy ryk syren Oznajmił 
ludności rozpoczęcie nalotu japoń 
skiego. Pierwszy sygnał dany by! 
a godz, 10 min. 10, a ludność szyb 
ko opuszczała ulice 1 gromadzila 
się w schronach  przeciwiotni- 
czych. 

Drugi sygnał o zbliżan'u się sa- 
molotów o godz, 10.35 raziegł Się 
już na pustych ulicach. Nad mia- 
stem zjawiło Sę 13 Samolotów 
chińskich, kierując się w stronę 
zbliżających się samolotów japoń- 
skich. 


Po chwili nad miastem ukazało 


Terrorystyczna akcja „Gestapo“ 


na terenie Francii 


Paryska prasa lewicowa od da- 
wna już wskaywała na to, że ter- 
rorystyczne zamachy we Francji 
Są dzielem agentów obcego łaszy- 
zmu, Obecnie na to samo źródła 
terrorystycznych czynów poczęły 
wskazywać i inne piama — powolu 
jąc się na dane, uzyskane podczas 
śledztwa w sprawie zamachu 74% 
hiszpańską rządową tódź podwo- 
dng. 

Prasa paryska wiąże w jedną 
całość wszystkie zamachy bombo- 
we we Francji, a więc również 7% 
machy bombowe w Paryżu Oraz 
twierdzi, że teroryści hiszpańscy 
działali w ścisłym porozumieniu z 
„Gestapo“ i zorganizowali przy jej 
pomocy laboratorium bombowe 
we Francji, doskonale wyposaża. 
ne i kierowane przez inżyniera che. 


Nowy prezes Rady 
Trade-Un:onów 


Prezesem rady generalnej Kon- 
gresu Trade - Unionów na miej- 
sce Revina, wybrany został jedno- 


na poważną bazę w systemie bez głośnie Herbert Elvin. (PAT). 


Procesy lufowrów na śle strajku rolnego 


W Sądzie Grodzkim w Pilicy 
pow. olkuskiego odbyła się 21 b. 
m. rozprawa przeciwko 9 człon- 
kom Stronnictwa Ludowego i ko. 
la „Wici“ z Rodak o to, że w nocy 
7.23 na 24 sierpnia b. r. w Okresie 
strajku rolnego, działając wspól- 
nie i w porozumieniu ścięli 14 60- 
sen i ułożyli w poprzek szosy wio. 
dącej z Ogrodzieńca do Olkusza 
i na drodze z Pilicy do Ogro- 
dzieńca oraz ulożyli stos kamieni, 
aby w ten sposób uniemożliwić da 
wéz artykułów rolnych z okolicy 
na targ do Olkusza. 

Po calodziennej rozprawie i zha- 
daniu ok. 30 świadków, szd ogło- 
sił wyrok, skazujący Stanislawa 
Gdulę i Konstantego Piątka po 6 
rijesięcu aresztu i go 20 zł. przy- 
wnay, Jana Snopka, Piotra Ściążka, 


łózetia Wnuka po 2 miesiące are- 
śżiu j po 10 zł. grzywny. Wszyst- 


kim karę zawieszono na przeciąg 
2 lat. Pozostałych oskarżonych sąd 
uniewinnił, (PAT.) 


W związku ze strajkiem rolnym. | 


który z inicjatywy Stronnictwa Lu 
dowego odhył się w sierpniu r. b., 
Sąd Grodzki z Limanowej rozpa- 
trywał ostatnio sprawę karną prze 
ciwko Józefowi Kłagowi i Wiady. 
sławowi Bugajskiemu z Zagórza 
pow. limanowskiego, oskarżonym 
o zmuszanie ludności, dążącej pod- 
czas strajku na jarmark w Limana 
wej da zawrócenia z drogi i po- 
wrofu do domu. 

W wyniku przeprowadzone] roz 
prawy Józef Klag skazany zostal 
jm 4 miesiące bezwzględnego are- 
sztu. Rozprawę przeciwko Włady- 
slawowi Bugajskiernu, który się na 
nią nie zjawi, odroczono. (PAT.j 


mika niejakiego Bauera. Jeden z, 
dzienników wskazuje równocze- 
śnie, że pewna ambasada w Pary- 
żu. (est stalym miejscem spotkan | 


jaktecy oddiztów rządowych | 


różnego typu terrorystów, których 
akcja zmierza do zniszczenia spo 
koju i hezpleczeństwa we Francji. 


w Hiszp miu 


Komunikat Minisierum Obrony | Tuente de Largo i przecięły drogę 


donosi, że 
wym na odcinku Pozobianco od- 


na froncie południo- | prowadzącą do Azuaga. 


Na Froncie Teruel zajęta szereg 


działy wojsk rządowych posunęły | nowych pozycyj. 


się o 3 klm. naprzód, zajmując mia 


słeczkoa Grania do Torrehermosa | nieprzyjacielskie na paludn:o - 
|chód od Busdomgo. On w ' 


w prowincji Hadajoz. 


Na froncie Leon zajęto puzytje 
7a 


Straże przednie opanowały linię | ceg ataków powstańców kois p 


kolejową, idącą z 


Penarroya da | lęczy Pajares 


Echa postrzelenia ambasadora 


argieistieuo 


Rząd japoński doręczył amba- 
sadorowi hrytyjskiemu w Toko 
odpowiedź na notę brytyjska, ptc- 
testującą w sprawie posirzelenia 
ambasadora brytyjskiego w Chi- 
nach przez japoński samolot. 

Odpowiedź ta ma być o tyle za- 
dawalającą, że Rząd japnński wy- 
raża swą nająięhszą symialię dla 
postrzelanega ambasadora i wy- 


Przeciw zorganiżowa 


1aża ubolewanie, że incyd'ni wo- 
góle nastąpił. 

Nota podkreśla jednak, że śledz 
two, przeprowadzone przez wla- 
dze japońskie, nie ustaliła tät- 
nej odpowiedzialności pilotów ja- 
pańskich, wobec czego trudno za- 
dość uczynić żądaniu noty brytyj- 
skiej co do ukarania tych, kiórzy 
są za atak odpowiedzialni. (PAT) 


nema bandytyzmovi 


zapowiadają akcję władze bezpieczeństwa 


P. A. T. donosi: 

Komisarz Rządu na m. st. War- 
szawę p. WI. Jaroszewicz wydał w 
dn. 22 września 1937 r. następują- 
ce obwieszczenie: 

W ostatnich czasach stwierdzi- 
łem duża ilość wypadków zakłó. 
cenia spokoju I porządku publicz- 
nego, zwlaszcza zaś bicia przecho- 
dniów i niszczenia cudzego mienia. 
Stwierdziłem przy tym, że w wielu 
wypadkach w zajściach brały u- 
dzial grupy wyrostków w Sposób 
zorganizowany. 

W związku z tym podległym s0- 
hie organom bezpieczeństwa wy 
dałem zarządzenie ścigania tegu 
rodzaju występnych czynów z calą 


* bezwzględnością wystapień władz 


bezpieczeństwa 1 surowością pra- 
- 

Winni wypadku zakłócenia spo- 
koju, porządku i bezpieczeństwa 
publicznego oraz niszezenia cudze- 
go mienia, bicia przechodniów, 
Grganizawania słę w bandy w celu 
wykonywania wyżej wymienio 
nych występnych czynów, będą pu 
ciągani da odpowiedzialności kar- 
nej z artykułów: 154, 164, 215, 235 
236, 237, 239, 241, 263 i innych 
kodeksu karnego, przewidujących 
od 1 do 10 lat więzienia, 

Podając powyższe do publicznej 
wiadomości, ostrzegam przed po- 
pelnieniem występnych czynów, 
kolidujących z przytoczonymi prze 
pisami prawa karnego, 


się 30 — 40 samolotów japońskich 
które zrzuciły grad homh na cen- 
teum miasta i na jego poludniową 
część, podczas gdy druga eskadra 
hombardowała Pu-Kou, położone 
na przeciwległym brzegu Yang 
Tse. Samoloty japońskie nadlary- 
wały na miasto w pełnym blasku 
słonecznym, widoczne były z dale- 
ka. 

Artyleria przeciwlotniczą czyn- 
na była bez przerwy. Chińczycy 
zapewniają, że strącili 4 samoloty 
japońskie. 

Samoloty chińskie atakowały e- 
Skadrę w czasie jej lotu do Nan- 
kinu wzdłuż toru kolejawego nie- 
mal przez cały czas. Mimo ta jed- 
nak eskadra japońska dotarła do 
Nankinu i zbombardowała miasto. 

Bomby spadły m. in, na amba- 
sadę amerykańską, 

DRUGI NALOT. 

Lotnictwo japoństie bombardo- 
walo Nankin pa raz drugi o godz, 
13.15. Tym razem eskadry prze- 
latywaly nad miastem na znacznej 
wyskości. Bomhzrdowanie trwało 
20 minut. 

Wed!ug informicyj ze źródeł ja- 
pańskich w czasłe pierwszego bom 
bardówania zniszczoną zostala 
szkoła wojskowa oraz szereg waż 
nych obiektów wojskowych. Ko- 
mun'kacja telegraficzna 1 telefoni- 
czna na linii Nankin — Szanghaj 
została przerwana. 

Ofiarami japońskich raidów lot- 
niczych na Nankin padło z górą 
100 uchodźców,  rozszarpanych 
przez bomby. które spadly na o- 
bńz uchodźców, nałażnny na hrze 
gu rzeki. 

Południowa dzielnica miasta, — 
gdzie jest najgęstsze zaludnienie, 
podległa bomhardawaniu podob- 
nie jak nowa dzielnica, gdzie znaj 
dują się gmachy ambasad St. Zje: 
dnoczonych, Włoch ł Niemiec ^- 
raz domy. zamieszkałe przez cu- 
dzoziemców 

ZAPOWIEDŹ CIĄGŁYCH 
AFAKÓW 

Źródłą japońskie donoszą, że 
w Nankinie w czasie jednego Z 
raidów lotnicy japońscy zhamhbar- 


dowali trzy chłńskie okręty wo- 
łenne, 

W czasie drugiego raidu na Nan 
kin 48 samolotów chińskich na- 
wlązało walkę z samclotami japoń 
skimi. 

Rzecznik dowództwa japońskie- 
go w Szanghaju ośwladcza, że na: 
loty na Nank'n będą powtarzane 
stale w czasie trwania wojny. 0- 
Strzeżenie wydane przez admira- 
ła Hasegawa, pozosłaje nadal wa 
żne, 

NALOTY NA KANTON. 


Korespondent Reutera donosi, 
że w ciągu wczorajszego popolu- 
dnia Japończycy dokonali dwu- 
krotnie nalotu na Kanton. 

Naloty następowały po sobie 
w odstępach półgodzinnych. Bra- 
ła w nich udział 9 wielkich samo- 
lotów bombardujących. Zdanłem 
korespondenta, Japończycy w 
pierwszym rzędzie mają na celu 
zdemoralizowanie Chinczyków 0- 
raz usiłują przerwać ruch na limi 
kolejowe] Kanton — Hankou. 

Liczba afiar wczorajszego nalotu 
nie jest jeszcze ustalona, przypusz 
czają jednak, że ofiarą bomb lot- 
niczych padło kllkuset mieszkań- 
ców. 

+ 

Wydział prasowy eskadry ja- 
pońskiej, w Szanghaju, komuniku- 
je, że w czasle ostatnich dwóch a- 
taków lotniczych japońskich na 
Kanton strącono 19 samolotów 
chińskich. 

Na jednym z bombardowanych 
lotnisk zniszczono 11 samolotów. 
Bomby zapalające wznieciły pa- 
żar w trzech hangarach, niszcząc 
2 samoloty chińskie, oraz powa- 
dując wybuch dwóch składów ben 
err 

NAMYŚLILI SIĘ. 

Ambasador amerykański i człon 
kowie ambasady, którzy przez pa- 
rę dni pozostawali na pokładzie a- 
krętu wojennego „Luzon“, powró 
cili do Nankinu i zamieszkali w 
gmachu ambasady. Koła chińskie 
wyrażają wielkie zadowolenie z 
powrotu dyplomatów amerykańs- 


kich. 


oain E 


Afera sedziego Blacka 


wzburzyła opinię amerykańską 


Poruszenie w opinii publicznej 
* Stanach Zjednoczonych wywo- 
lane ogłoszeniem przez dziennik 
„Pittsburgh Post - Gazette" serii 
artykułów, wykazujących, że nie- 
dawno mianowany członek Naj 
wyższego Trybunalt St Zjedn., 
senator Hugo Black, jest dożywo- 
inim członkiem tajnej organizacji 
Ku - Klux - Klan, jak wiadomo, 
walczącej bez przebierania w środ 
kach przeciw katolikom, murzy- 
nom i Żydom rozszerza się coraz 
pardziej. 

Sędzia Black, bawiący obecnie 
na wywczasach w Europie, odmó- 
wił korespondenłom pism amery- 


się sprawdzi, wypadek ten nie tyl: 
ko skompromituje Blacka i rzuci 
cień na powagę Najwyższego Try 
bunału, ale zaszkodzić może naj- 
wyższym czynnikom w Stanach 
Zjednoczonych. 

Podnoszą się głosy senatorów, 
należących do obu wielkich stron- 
nictw, żądające, aby sędzia Black 
podal się do dymisji, a nawel, aby 
senat cofnął zatwierdzoną przez 
siebie nominację Blacka. 

ZEE AREA 


Władze powstańcze wydały za- 
rządzenie, zakazujące przekracza- 


kafiskich wszelkich wyjaśnień. Pre, nia granicy obywatelom francus- 
zydent Roosevelt również milczy. | kim. Ze swej strony władze tran- 
Poruszenie w calym kraju rośnie, | cuskie wzmoonily swe straże nad 


Jeśli zarzut pisma  pitisburskiega 


rzeką Bidassoa. 


W NIEDZIELE 26 WRZEŚNIA 


ZLOT NASZEJ MŁODZIEŻY W WARSZAWIE 


Czy warszawski Zarząd Miejski doprowadzi 


do strajku powszechnego 


pracowników miejskich? 


W nocy z niedzieli na ponie- 
działek pracownicy Zakładu O. 
czyszczania Miasta w Warszawie 
rozpoczęli strajk dla poparcia 
swoich postulatów, przedatawio- 
nych od dawna dyrekcji Zakładu 
i Zarządowi Miejskiemu. 

Na wstępie podkreślić musimy, 
że i wybuch tego strajku i jego 
przeciąganie się spowodowane 
jest z winy władz miejskich, któ. 
re odwlekały w nieskończoność 
załatwienie sprawy, hagatelizując 
bolączki pracownicze. Liczna, bo 
sięgająca ok. 1.300 osób, rzesza 
pracawników Zakładu Oczyszcza- 
nia Miasta, spelniających najbar- 
dziej brudną i niehi.ieniczną, a 
licha wynagradzaną robotę, znie- 


walona została do proklamowania 
strajku, jako ostatecznej swej 
broni. 


Na wezwanie Związku Klaso- 
wego pracownicy w olbrzymiej 
większości przystąpili do akcji 
strajkowej. Akcja ta w 3-cim dniu 
bynajmniej nie doznaje jakiego- 
kolwiek załamania, lecz wprost 
przeciwnie, przyłączają się do 
miej i pozostałe grupy pracowni- 
ków Zakładn. Tak np. pracowni- 
cy garażu, będący pad wpływami 
Związku „frakcji“, przyłączyli się 
w środę do strajku. 

Zebrania sprawozdawcze, odby- 
wane przez pracowników codzien- 
nie, skupiają wszystkich strajku- 
jących. Przemówienia przedstawi- 
cieli organizacji klasowej przyj- 
mowane są entuzjastycznie. 

Zapał i wiara w słuszność swej 
aprawy jest najlepszą rękojmię 
powodzenia akcji, a zarazem od- 
powiedzią na informacje Zarządu 
Miejskiego udzielane prasie hru- 
kowej, jakoby strajk pracowni. 
ków ZOM-u został im narzucony 
dla innych, bliżej nieokreślonych 
celów. Argumenty Zarządu Miej- 
skiego, rzecz oczywista. obliczone 
są na wprowadzenie w hłąd opi- 


nii publicznej, która odnosi się # 
dużą sympatią do strajkujących. 

Strajk pracowników ZOM-u od- 
bił się głośnym echem wśród po- 
zostałych pracowników Zarządu 
Miejskiego, czego najlepszym do- 
wodem jest fakt proklamowania 
strajku okupacyjnego pracowni- 
ków Rzeźni, strajków solidarności 
w tramwajach (rnch, warsztaty 
główne), szpitalach miejskich itp. 
Strajki te są jakby przestrogą pod 
adresem władz miejekich, hy nie 
przewiekano zatargn, nie grano 
na zwłokę i złamanie akcji, co nie 
da pozytywnych rezultatów 4 
przyczynić aię może do zaai% 
nia sytuacji i wybuchu strajku 
powszechnego pracowników 4% 
morządn warszawskiego. 

Na zmianę niezłomnej woli 
walki pracowników ZOM-u o swo- 
je najsłuszniejsze postulaty — nie 
mogą wpłynąć cksperymenty, do 
jakich uciekł się Zarząd Mic, 
i Fundusz Pracy, angażnjąc z po. 
śród bezrobotnych grupy lami- 
strajków. 


Klass robotnicza nisi uapięt- 
%ować te nowe próby łamanin 
strajków robotniczych przez Fun- 
dusz Piacy i Zarząd Miejski, a ta 
tym bardziej, że werbunek hezro- 
hotnych na łamistrajków odbywa 
się pod naciskiem, polegającym 
na odbieraniu kart rejestracyj. 
nych i grośbie pozbawienia zasił. 
ków odmawiającym przystąpienia 
% pracy. 


Ogół pracowników domaga się 
wycofania łamistrajków zapoíre 
dniczonych Zarządowi Miejskie. 
mu przez Fundusz Pracy, dopa- 
trując się w iym zamachu na pra- 
wo strajku. Ten nowy wy 
przyniesie Zarządowi 
napewno uznania w opinii publi- 
cznej. 

Pracownicy Zakładu Oczyszcza- 
nia Miasta, walczący wytrwale o 


Ee 


Tanie bufety 


Min. Komunikacji powierzyiu 
Międzynarodowemu Towarzystwu 
Wagonów Sypialnych uruchomie- 
nie tanich bufetów, Na razie czyn- 
ne ine będą na liniach: Wilno — 
Lwów i Wilno — Warszawa, Bu 
fet mieścić się będzie w jednym z 
przedziałów wagonu 3 kl. Zatwier- 
dzony już został cennik, według 
którego pobierane będą następu 
jące ceny: szklanka herbaty z cy- 
tryną — gr. 40, szklanka kawy 
białej — gr. 60, szkl, mleka — 


w pociągach 


gr. 20, jajko — gr. 20, porcja kiel- 
basy z musztardą (100 gr.) — gr. 
60, butelka wody sodowej — gr. 
20 i t.d. 

Przytoczone ceny rozumieją się 
wraz z uslugą. Na specjalne pod 
krešlenie zasługuje określenie po- 
jẹęcia szklanka, jako miary 14 litra, 
Przy tej okazji warto TAES, 
iż szklanka w pojęciu niektórych 
restaurałorów dworcowych nie 
przekracza 150 cin. sześc. 


Projekty powiekszenia 


województw centralnych 


W związku z przyłączeniem wie- 
lu powiatów, które wchodziły do- 
tąd w skład województwa łódzkie- 
go, do województwa poznańskie- 
go, rozpatrywane są dalsze pro- 
iekty zmiany podziału obszarów 
centralnych. 

M. in. wysuwana jest koncepcja 


kiego niektórych powiatów, nale- 
żących dotąd do województwa kie- 
leckiego, z uwagi na to, że stano- 
wią one całość gospodarczą z włó 
kienniczym okręgiem przemysło- 
wym. Mówi się o zamiarze przy- 
łączenia do woj. łódzkiego zlemi 
częstochowskiej, 


swoje postnlaty, których zresztą 
słuszność potwierdza obecnie tak 
dyrekcja Zskładu, jak i Zarząd 
iejski — a wraz z nimi cały o. 
gół pracowników samorządu War- 
szawy — mają prawo zapytać: w 
czyim imteresie i w imię jakich 
celów przedłnża się zatarg? 


Warsza wska Rada Adwokacka 


potepiła 


napad na adw. I. Dąbrows 


Wczoraj Rada Adwokacka sto: 
licy znaczną większością uchwali- 
ła w związku z napadem na adw, 
Jana Dąbrowskiego podczas pro- 
cesu Chaskielewicza — przesłać 
p. Janowi Dąbrowskiemu list 
wspólczujący i potępić próby %%- 
roryzowania adwokata r powodu 
pełnienia obowiązków zawodo- 
wych. 

Ponadio uchwalono podjąć in- 
terwencję u władz prokurator- 
skich, 


+. 


Jak wiadomo, podczas rozpra- 
wy przeciw Chaskielewiczowi w 


Krakowianin prezesem 
Międzynarodowego Zw. Adwokatów 


W Paryżu obradował ostatnia 
kongres Międzynarodowego Zw. 
adwokatów. Ta największa mię- 
dzynarodowa korporacja adwoka- 


cka liczy 30.000 członków i sku- 
pla w sobie reprezentantów 
wszystkich kontynentów, 

W kongresie, który zakończył 
się ostatnio, uczestniczyli reprezen 
tanci 23 naradów Europy, Amery- 
ki i Afryki. Tym razem nie były re- 
prezentowane Chiny i Japonia. 

Prezesem Związku na rok 1937 
— 36 został wybrany adw. dr. Ro- 


Bywstanię „Kida 


w stolicy i w Krakowie 


„Agencja Agrarna“ podaje, iż 
* Warszawie został zawiązany 
komitet organizacyjny Klubu De- 
mokratycznego, którego przewod- 
nictwo objął senator, profesor dr. 
Mieczysław Michałowicz, W skład 
Klubu wejdzie szereg wybitnych 
działaczy z kół łegionowych, peo- 


Straszna katastrofa kolejowa 


w Rumunii 


W poblizu dworca Ciucea w Ru- 
munii na linii wiodącej ad granicy 
węgierskiej do Bukaresztu pociąg 
pospieszny idący od granicy wpadi 
na pociąg towarowy. 

4 wagony pociągu pośpiesznego 


W Argentynie 


str. 2 


Przegląd prasy 


„CZAS“ PRÓBUJE SIĘ TŁOMA. 
CZYĆ.. 


W odpowiedzi na naszą notatkę 
„Nieprzyzwoitość”, stwierdzającą, 
że „Czas“ winę za ekscesy nie- 
mieckie w Gdańsku i Niemczech 
przypisuje NIE HITLEROW- 
COM, lecz wajewodzie Grażyń. 
skiemu, — „Czas“ próbuje się tło- 
maczyć, ale jakżeż nieudolnie! 
Jak żak, który nie wie, jak się 
wykręcić... Po pierwsze, powiada, 
pismo PPS. otrzymuje rozkazy z 


SAL OAND 


szawskim Sądzie Apelacyjnym 
jakiś osobnik z O. N. R. dokonał 
napadu na obrońcę Chaskielewi- 
cza mec, J. Dąbrowskiego, jako że 
p. J. Dąbrowski bronił Żyda. 

Rada Adwokacka stanęla — *# 
ite wiemy bez różnicy poglądów 
politycznych — na tym jedynie 
słusznym stanowisku, że próby te- 
roryzowańia obrońców podważa- 
ją cały sens instytucji obrońców, 
jako takiej, — instytucji, która sra 
mowi czynnik niezbędny i koniecz- 
ny w życiu każdego społeczeńst- 
wa cywilizowanego. 


wiński z Krakowa. Wybór prezesa 
zapadł jednomyślnie. Dr. Rowińs| 
był dotychczas wiceprezesem Mi 
dzynarodowego Związku Adwoka- 
tów, 

Obrady kongresu odbywały się 
w Pałacu Sprawiedliwości, Zagaił 
je ininister sprawiedliwości tow. 
Auriol. Przedmiotem obrad były 
kwestie natury zawodowej. Dr. Ro 
wiński został przyjęty po wyborze 
przeż prezydenta republiki Lebru- 
na na specjalnej audiencji . 


Demotratytznogi” 


wiackich oraz wolnych zawodów, 

Podobny komitet powstał rów- 
nież w Krąkowie, a na jego czele 
stanęli pik. Wojakowski i b. sen. 
prof. Sienko. W najbliższym cza- 
sie powstaną podobne komitety w 
innych miastach. 


przewróciły się i uległy rozbiciu. 
Z pod szczątków wagonów wydo- 
byto już 10 trupów. 22 pasażerów 
ciężko rannych przewleziono da 
najbliższego szpitala. (PAT.) 


przyłączenia do województwa łódz 
ae oS 
Wobec zupełnego wyczerpania numeru Ziotowega 
„MŁODZI IDĄ", 
Organu młodego pokolenia Socjalizmu polskiego, ukaże się w dn. 
26 września 
W DNIU ZLOTU 
specjalny nasz dodalek, dolączony do każdego naszego numeru, 
jako jeszcze jedna specjalne wydanie 
„MŁODZI IDĄ" 
na dzień Zlotu, 
„MŁODZI IDĄ" można będzie 
nahyć osobno w sprzedaży ulicznej w cenie 5 groszy za dwie 030b 
ne kolumny druku. 


Śniegi, kióre spadły niespadzie- żerów dwóch autobusów w liczbie 
wanie w prowincji Kordoba, wy | 20 osób. Od niedzieli a autobusach 
wołały zaburzenia w komunikacji. | tych nle ma wiadomości. 

M. in. panuje obawa o los pasa- | 


2) dzien- 


II Międzynarodówki“; 
„kocha 


nik PPS. widać bardzo 
wojewodę Grażyńskiego". 

Aż ręce opadają. To ma "być od- 
powiedź?! Zastrzegliśmy się wy- 
raźnie, że p. Grażyński nas nie in. 
teresuje wcale. Zapytaliśmy nata: 
miast „Czas“, czy to przyzwoicie w 
dobie prowokacyj hitlerowców 
zwalać wszystko na polskie czyn- 
niki, Tu kwestja, łaskawi pano. 
wie! „Międzynarodówka“ nie do 
tego nic ma. Pp. hitlerofile (w po- 
lityce zagranicznej) za bardzo się 
zagalopowali i o Polce zapom- 
nieli! 

HITLERYZM — TO WOJNA! 

W Pradze ukazuje się ciekawe 
pismo, toś w rodzaju miesięczni- 
ka, p. t. „Die dritte Front* Jest 
ta piamo t. zw. „czarnego fron- 

tu“; redaguje Q. Strasser. W osta- 
tnim (6) numerze znajdujziny in- 
Oj: artykuł Strassera p. t. 
„Hitler drepcze na miejsca” 

Autor slwierdza, że zagraniczna 
polityka hitleryzmu — TO WOJ. 

Autor przypomina, że przed 
4 laty stawiał kwestię alternatyw- 
nie: alho rewolucja socjalistyczna 
w Niemczech, albo wojna. Obec- 
nie, po nocy Bartłomieja 1934 r., 
po zbrojeniach 35 r., po marszn 
do Nadrenii w r. 1936, po goerin- 
gowskim planie gospodarki 
jennej 1937 r, — nawet ślepiec 
widzi, że w tej aNernatywie szan- 
se przesunęły się na rzecz wojny! 
Duże znaczenie, powiada autor, 
mają czynniki psychologiczne = 
osoba samego Hitlera. Hitler ho- 
wiem nie chce być „jednym s 
spadkobierców Bismarcka*—4% 
je się budowniczym Wielkich 
Niemice, PANEM EUROPY. Dla- 
tego właśnie wszystkie nadzieje, 
że Hitler stanie się „rozaądniej- 
azy“, są bezpodstawne! Wszystko, 
cokolwiek Hitler robi, to tylka 
środek do celu, a ten cel jest dlań 
tak święty, że każdy środek wyda- 
je się dopuszczalnym. 

Drugim czynnikiem jest mło- 
dzież. Jest jej w Niemczech 3 mi- 
liony. Nie posiada przyszłości go- 
spodarczej. Chce nagrody za swą 
„narodową* postawę. Hiller musi 
nareszcie coś z nią uczynić. Jeśli 
nie zużytknie jej dla wojny, może 
ona stać się ziebezpieczną dla re- 
żimnu. 

'Fechnika zbrojeniowa jest dal- 
szą przyczyną wojennej orienta- 
Ta technika rozwija się na 
świecie w tempie niezwykłym. W 
ciągu 5—10 lat broń jest przesta- 
rzała (w niektórych działach o- 
kres jest krótszy). Czyh że jeśli 
Hitler nie zacznie wojny zaraz, 
bogatsze państwa za kilka lat bę- 
dą posiadały broń lepszą, a do- 
równać im Niemcy już nie potra- 
fiz. Tymczasem sytuacja finanso- 
va staje się bardzo poważną, Hi- 
tler wydał nazbrojsnia DO 40 MI- 
LIARDÓW MAREK. Co dalej? 
Dalsze trzymanie się na podob. 
nym poziomie — to alba giganty- 
ozme zadłużenie się, albo obniże- 
nie poziomu życia szerokich maa. 
Już dzisiaj widzimy, że zarobki 
pozoslają na dawnym poziomie, a 
tes rosną; czyli że realne zarob- 
kı spadają. Podstawą reżimu jest 
demagogia. Niepodobna więc dłu- 
go iść po drodze epadających za- 
robków. 


A może zmniejszyć zbrojenia? 
Ale i te droga jest niemożliwa, ho 
razpocznie się ogromne bezrobo- 
+=. Wszak 70% zamówień na fa- 
brykach, to zamówienia państwo- 
we, przeważnie wojenne. Próha w 
ciągu 4-latki przejścia ze zbrojeń 
=r „namiastki“ będzie również 
bardzo droga. 


tlera — między wojną a rewolu- 
sją — jest coraz WĘŻSZY. Hitler 
pribuje grozić ruchem „na lewo* 
—kieruje swe lewe skrzydło prze- 
ciw Śchachtowi i ciężkiemu prze- 
mysłowi, grozi upaństwawieniem 
40% akcyj przemysłowych, ode- 
braniem zysków zbrojeniowych 
it d. Ale po nocy Bartłomieja 
34 rokn przesunięcie sytnacji na 
lewo stalo się niemożliwym. 
Pozostaje więc dreptanie na 
miejscu. Właśnie to Hitler dziś ro- 
bi... Ale czy długo tak może? Nie! 
— i wówczas — kończy Strasser— 
pozostaje jedno tylko wyjście: 
wojna! 
7TA ROCZNICA „KAPITAŁU“ 
Zagraniczna prasa aocjalistyez- 
na przypomina, że we wrześniu 
b. r. upływa 70 lat od chwili wy- 
dania I temu „Kapitału“ Markea, 
genialnego dzieła, które ujawniło 
cały mechanizm gospodarki kapi- 
talistycznej i całą istotę wyzysku. 
W ciągu 70 lat hurżuazyjna nan- 
ka ekonamiezna zajmowała się 
„rozbijaniem* tego dzieła — i im 
więcej „rozbijała”, tym szerszy i 


dry wpływ wywierała nie- 
śmiertelne dzieło. I w końcu po- 
waźniejsi ckonomiści burżuazyjni 


musieli przyznać (Somhart np.), 
że dzicło jest genialne. Nawet 
wódz polskiego ONR p. Mos- 
dorf niedawno rzncił od niechce- 
44 słówko: „genialny Marka“. 

Śmieszne naturalnie sę preten- 
s$ bolszewików przywłaszczyć so- 
bie „Kapiiał'; patrz np. artykuł 
we wrześniowym numerze „Rol. 
szewika“. 

$emams jest także talmnitycz- 
© ustosunkowanie się do tego 
dzieła. Ale da dziś dnia zachowa- 
i$ swe znaczenie. 

ARTYŚCI W ZSSR. 

„Izwestia" z 18 b. m. poświęca- 
ję felieton braci TUR. „Odchyle- 
niom geninezów”, Ł zn, obycza- 
jom znacznej części sowieckiej ar- 


tystycznej cyganerii. Pijaństwo, 
chuligaństwo, rozpusta. Oto np. 
podczas pokytn na Dalekim 


Wschodzie moskiewskiego teatru 
artystycznego wicedyrektor Fajl 
próbował zgwałcić pewną wspól 
pracowniczkę G. Miejscowy Ko- 
mitet zakwalifikował ten ohydny 
wybryk, jaka „nie poważne usto 
sunkowanie się do pocałunków”... 
Alho inny fakt: artysta teatru w 
Tule Listow posiada aż 5 żon w 
ramych miastach i z jednaka e- 
nergią ukrywa się przed nimi 
wszystkimi. Auterzy przytaczają 
takich faktów całe mnóstwo. Opi- 
©ują np. chuligańskie wyczyny 
poety Orieszina w Gagrach w da- 
mu odpoczynkowym. Autorzy tę- 
dają położenia kresu podobnym 
wybrykom i przestępstwom. 
K. CZ. 


„Czas“ stał się wprost niepraw- 
dopodobnie nerwowy. Wszędzie 
szuka tajemnic, niepokojów, kom- 
binacyj, przemian, rozgrywek, 
kłopotów, zawikłań i t. d., i t. p. 

Z numeru wczorajszego „Cza 
su“ dowiedzieliśmy się, że w „ka- 
łach lewicowych“ panuje wielki 
„niepokój“ z powodu spotkania 
b. marszałka Sejmu i prezesa 
N. K. W. Str. Ludowego ob. Ma- 
cieja Rataja z ks. prymasem 
Hlondem. 

Ależ, moi panowie; to jakieś 
nieporozumienie: śmiemy zapew- 
nić, że „KOŁA LEWICOWE“ 
NIE ODCZUWAJĄ NAJMNIEJ- 
SZEGO „NIEPOKOJU“. 

Doprawdy! „Czas“ — na stare 
lata — nie powinien bawić się u 
sensacje tak... prymitywne. 


Sąd Apelacyjny w Poznaniu za- 
twierdził wyrok Sądu Okręgowego 
w Lesznie na sesji wyjazdowej w 
Smiglu, skazujący członków „Jung 
deutsche Partei", Wilhelma Neu- ! 
manna na 3 lata więzienia i 160 


SUKNIE” 


goras JESIENNE 


LUZKI orara "7 T, SPIEGELGLA 


ŚW. JERSKA 38-2 
przy Nalewkach 
Hurt — Detal 


zł. kosztów, Pawła Linkego na 1 
rok więzienia i 40 zł. kosztów o- 
raz Ottona Linkego na 10 miesię- 
cy więzienia i 10 zł. kosztów za za 
bójstwo w wyniku wywołanej 
przez nich awantury w dn. 25 ma- 
ja b. r. w Katuszu (pow. Kościan) 
23-letniego Gracjana Jurgi į cięż- 
kie poranienie Ignacego CRRI 
ka. (PAT). 


=- —— 
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W ten sposób teren dla gry Hi- 
=e 


Ogień i woda pogodzily sie 
Pożar z przyczyny... wyłewu 


Wylewy rzek w północnych Wło- 
szech spowodowały wiele szkód, Nie: 
zwykle ciekawy wypadek miał miej. 
«a » okolicy Mediolanu, gdzie rzeka | gień wywołał pożar budynku fabryci= 
Lambro, po wystąpieniu z brzegów, | nego. Pastwą płomieni padł m. im. 
zalała piwnice, w której złożone były | skłnd materiałów drzewnych, 


s 


większe ilości niegaszonega wapna, 
Wapno w połączeniu z wodą wytwo 
rzyło tak wielki żar, że powstały © 


Í 
g 


Po co powtarzać to, co już było?” Wielki frazes 


a mała rzeczywistość 


Trepzamtaacyy pabię 
wcale dakladalę klstorię p irad 
Ega rések „for s 
czych" związków. ma cselę | 
rych wal kiężsi pa To 
kiewicz i Długosz — w czasie, 
noprzedzającym powstanie ZZZ 
i. owych to czasach też kon- 
solidowano i jednaczono „pań- 
stwowo - twórcze” czynni 
ruchu robotniczym, A co z tego 

ikło? Marazm, deprawacja 
wśród t. zw. agryzków, które w 
pogoni za lepszym ustaleniem 
życia dla nich samych — nie 
miały odwagi wytrwać na da- 
wnym stanowisku ideawym, O- 
puszczały te „ogryzki” szeregi 
klasowych związków zawodo- 
wych, A było tych „uciekinie- 
rów właściwie niewielu Zna- 
cznie więcej grupowana w rozbi 
jackich związkach tych, którzy 
usunięci zostali za różne wy- 
kroczenia natury moralnej. By- 
liśmy później świadkami, jaki 
p. Tomaszkiewicza i innych wy-| 
kluczono z ZZZ-tu Przypomina- 
my sobie stosunkowa niedawne 
czasy swarów i kłótni wśród ró- 
żnych „zjednoczeniowców”, 
Wszystko to już było i pozosta- 
wiło po sobie w szeregach ro- 
botniczych niesmak i oburzenie, 
Czym są różne grupy t zw. roz- 
łamowe — nie potrzebuję o tem 
pisać. W naszych oczach likwi- 
dują się pod wpływem rozumu 
i poczucia interesu klasowega | 
mas robotniczych Polski. Nie 
zabierałbym głosu w tej spra- 
wie, wychodząc z założenia, 2e 
to, co skazane jest na zagładę, 
«mrze i tak naturalną śmiercią, 
gdyby nie okoliczność, że znów 
teraz na widawnię wypłynął ten 
sam p. Leopold Tomaszkiewicz 
z nieodłącznym swoim przyja- 
cielem p. Władysławem Długo- 
szem i znowu tak samo, jak w 
zaraniu tworzenia ZZZ-tu po- 
sługują się ci panowie opieką 
władz, rozsyłają lewestionariu- 
sze, jako „Wydział Robotniczy 
Centrali Obozu Zjednaczenia 
Narodowego", Wprost zastana- 
wiającem jest, jak ludzie inteli- 
genini nie mogą zrozumieć, iż 
na komendę nie można tworzyć 
żadnej społecznej organizacji a 
tembardziej... związków zawo- 
dowych. 


Ktoś kiedyś powiedział sobie 
tak i popełnił głupstwo — mniej 
sza o reminiscencje osobiste; 
skoro PPS. jest silną organiza- 
cyjnie i ma „pod swoimi wpły- 
wami” związki zawodawe, to 
stąd wyprowadzić należy wnio- 


sek, że i różni „reformatorzy 
mogą tworzyć przy swojej par- 


tii świąt zawodowy. Tak też 
postępują i s Tomaszkiewicz i 
jego kolega Długosz. Czyż mam 
waikirywać ga „Polska c; 
której patronuje Stronnictwo 
Narodowe, stronnictwo rozpo- 
rządzające znacznie większemi 
wpływami politycznemi w kra- 
ju, niż powiedzmy „Ozon“ a po- 


W |mimo to nie może stworzyć pa- 


ważnej organizacji zawodowej-- 
robotniczej, Przykład ten wska 
zuje dobitnie, że nie wystarczy 
chcieć i zapowiadać „konsolida 
cję" związków zawodowych. Ta 
jest stanowczo za mało, Klaso* 
wy rich zawodowy jest w Pol- 
sce masową organizacją, tkwią 
cą swemi korzeniami w trady- 
cyjnej walce o byt niepodległy 
Państwa. To też z łatwością 
ruch nasz uporał się z różnymi 
pomysłami  „syndykalistyczne- 
mi", jako też z ruchem, które- 
mu hołdowali „Jaworowszczy- 
w 


Po smutnych  doświadcze- 
niach „sanacji” w sprawie roz- 
bifania naszych azeregów, sądzi 
liśmy, że nie znajdą się raz jeaz- 
cze w Polsce ludzie aż tak nai- 
wni, którzy zaczną znów to sa- 
mo robić, poraz nie wiem któ- 
ry. Jak widać z dokumentów 
rozsyłanych przez p. Tomasz- 
kiewicza i jego kolegę Długo- 
aza — nauka idzie, niestety, w 
las, a to niedobrze, bo skończy 
się i tym razem tak samo kom- 
promitacją, jak skończyły się 
nią wszystkie poprzednie impre 
zy. 

Klasa robotnicza Polski, zor: 
ganizowana w Związkach Zawa- 
dowych, z całą bezwzględnoś: 
cią odrzuci zakusy na jej god- 
ność i solidarność i stać będzie 
przy czerwonych sztandarach 
Socjalizmu polskiego. O to jes- 
tem najzupełniej spokojny. 

J. KWAPIŃSKI. 


Odprawa 


Jesteśmy ludzie na agół spokoj-| 

rozporządzający — chwalić 
Pana Boga — silnymi nerwami. 
Tym niemniej sposób pisania i 
sposób polemizowania „Naszego 
Przeglądu" może zirytować na- 
wet człowieka najspokojniejsze. 
go. Powiemy więc „Naszemu 
Przeglądowi" kilka słów do slu- 
chu: 

1) pochód warszawski klaso- 
wych związków zawodowych był 
„pochadem propagandy“ miesią- 
ca września, jako miesiąca napły- 
wu nowych członków do klasowe- 
ga ruchu zawodowego; nie byl 
wcale żadną specjalną „manife- 
stacją protestacyjną przeciwko 
ekscesom antyżydowskim”; były, 
oczywiście, w tym pochodzie i ha- 
sia, skierowane przeciw wszela- 
kim antysemickim wystąpieniom 
pogromowym, nie stanowiły one 
wszakże z natury rzeczy treści na: 
zelnej pochodu: 

2) gdy NACJONALISTYCZNY 
żydowski „Nasz Przegląd" ośmie- 
la się zarzucać redakcji central- 
nego organu Polskiej Partii So- 
cjalistycznej, że jest ona nieomal 
opanowena przez „żywioły szowi- 
nistyczne* polskie, — to przekra- 
cza granice nawet tej arogancji, z 
której zresztą słynie; 


=. 


3) znamy nie od dziś te „kawa- 
ły“ pewnych kół AROGANC- 
KICH odłamów NACIONALIZ- 
MU żydowskiego: spotykaliśmy 
się z nimi — z tymi kawałami — 
jeszcze w r. 1919 na gruncie mię- 
dzynarodowym; 

4) polski ruch socjalistyczny 
współpracuje od lat lojainie i 
uczciwie z żydowskim ruchem so- 
cjalistycznym w Pałace; cenimy 
także wysoko dużą pracę całej de- 
mokracji żydowskiej w Polsce; 

5) nie mamy jednak najmniej- 
szego zamiaru tolerować wścibia- 
nia się do naszych poglądów na 
sprawę żydowską wogóle i na me- 
tody propagandowe żydowskiego 
Pen-Chibu w szczególności tych 
grup społeczeństwa żydowskiego, 
Z KTÓRYMI NAS NIC ABSO- 
LUTNIE NIE ŁĄCZY; 

6) dlatego wypraszamy sobie to 
wścibianie się w formach nieprzy- 
zwoltych i powtarzamy ta. co juź 
pisało wiele pism polskich. 
„Nasz Przegląd" jest obiektywnie 
— wbrew własnym intencjom, ale 
poprzez własną arogancję — je- 
dnym z rozaadników antysemityz- 
mu w Polsce. O tym powinna wie- 
dzieć demokracja żydowska i po- 
winna zdać sobie z tego sprawę. 

S. K. 


nad (entralnym Omegiem Przemysłowym 


Szosa sandomierska może dziś 
sprawić niespodziankę. W miarę 
zbliżania się do budującego się o 
środka przyszłej centrali przemy- 
słowej coraz silniej uderza niezwy 
kle wielki ruch, nie tyle komunika- 
cyjny, ile pieszy. A piechury, ta 
ludzie przeważnie przybywający z 
daleka, z różnych stron; wygląda 
to na drugą wędrówkę ludów do 
nowej ziemi przyszłości, Radosna 
wieść o tym, że tu powstaną potęż- 
ne fabrykl i dadzą zatrudnienie 
dziesiątkom tysięcy bezrobotnych, 
dotarła — jak ta widać po przesu- 
wających się drogą przedstawicie- 
lach wszystkich prawie ziem pol- 
skich — i do najdalszych kresów 
naszych, ożywiając uśpione bez- 
nadziejnością jutra umysły nowym 
błyskiem nadziei na pracę. 

Poruszył się i Hucul ze Wschod- 
nich Karpat i małomówny Pole- 
szuk i reemigrant - górnik z Fran- 
cji i wielu, wielu innych; wziął każ 
dy z nich w tobołek kęs chłeba ! po 
szedl z ubogiego domu, aby zastu- 
kać do wrót Pracy.. Niejeden wziął 
1 łopatę na plecy — jedyne swoje 
marzędzie pracy, może myślał, że 
tam już łopat zabrakło, tyle jesl 
tej pracy... 

Pod Warszawą spotykał się Wil 
nianin z Poleszukiem, wciągali do 
towarzystwa również na połud- 
nle ciągnących Mazurów i powsta. 
wały w drodze różnogwarowe gru- 
py ! grupki maszerujących na San 
somierz. 


Codziennie, jeszcze i teraz moż- 
na je spotkać; sandomierska go- 
rączka nie opada — niby magnes 
żelazo — tak ta ziemia ciągnie ku 
sobie ludzi. Są wśród nich i chło 
pi bezrolni | niewykwalifikowam 
robotnicy i rzemieślnicy — monte- 
rzy, elektratechnicy, ślusarze, tech 
nicy, jest inteligencja — zreduka 
wani urzędnicy, starzy i młodzi, 
ludzie, którzy pracowali przez 
dziesiątki lat i tacy, którzy jesz- 
cze pracować nie zaczęli, bo pra- 
cy jeszcze nie znaleźli — nie brak 
wśród wędrowców i kobiet. 

Równoległe z tą nieprzerwanie 


sunącą falą, w przeciwnym kie- 
runku z południa na północ sunic 
— druga. Ludzie idący na połud- 
nie, spoglądają na idących na pół- 
noc. Twarze tamtych są ponure, 
w mgłą zaszłych oczach nie ma am 
odrobiny wiary w lepsze jutro. Te 
twarze ożywiała kilka dni temu taz 
sama nadzieja na otrzymanie pra- 
cy — obecnie prysła, bez zludzeń 
i, Jak dawniej, patrzy z nich mar- 
twota. 

Gdy takie dwie w przeciwnym 
kierunku idące grupy się spotkają 
— słychać wołanie. 

— Skąd idziecie? 

— Z Sandomierskiego 

Wtedy przerażenie wkrada się w 
serca piechurów: Jakto, ci wraca- 
Ja? To i pracy chyba tam nie ma? 
Chwila ciszy, konsternacja. Ale 
tamci — doświańczeni, wiedzą, iż 
cl dążą w Sandomierskie. Już nie- 


jednokrotnie spotykali takie gro- 
mady. 

— Szkoda że tam ciągniecie, 
Pracy tam nie ma i nijak... 

Rozpoczynają się narady. wra- 
cać, czy iść dałej? 

— A do czegóż ja wrócę — za 
stanawia się jeden, Pracy nie 
nie mam, chaty nie mam, to mi | 
wszystko jedno, gdzie głowę na 
noc położę... 

Znów rusza gromadka, już nie 
co mniejsza, niż przedtem, ten i 
ów zawrócił. Pozostali wloką się 
dalej, abv na miejscu przekonać 
sie, jak stoją sprawy. Po drodze 
żywią się tym, co łaska ludzka im 
ofiaruje; spaleni od wiatru i słoń- 
ca, zmęczeni docierają wreszcie do 
nowej Mekkl pielgrzymów, stają u 
jej bram, oczekując zbawienia. 
Przeważnie się rozczarowują, zba- 
wienla nie tak łatwa dostąpią, 
przeważna część przybyszów po 
kilku dniach — jeszcze bardziej 
upadła na duchu — powraca do 
rodzinnych stron. 


Przy budowie fabryki Zakladów 
Południowych i kolonii urzędniczej 
zajętych jest obecnie około 3 tys. 
robotników. Z dalszych obiektów 
czteroletniego planu rozpoczyna 
słę obecnie budowę magazynów 
dla tejże fabryki w akallcach Rud 
nika na terenach, zakupionych od 
hr. Potockiego. Budowę wspom- 
nianych magazynów użyła Jaka 
atutu przy likwidacji strajku rol- 
nego. Chłopom pawiatu rudnic- 
kiego rzucano podczas strajku z 
przejeżdżających prywatnych H- 
muzyn ulotki z takim wezwaniem: 

„Chłopi! 


Kampania, podjęła przez roba- 
tniczą spółdzielczość mieszkania- 
wą, a mająca na celu zwrócenie 
uwagi szerokich kół opini! publi- 
cznej na coraz groźniejsze konse- 
kwencje panoszącej się w Polsce 
nędzy mieszkaniowej, wydała pier 
wsze rezultaty, Pełna urzędowego 
optymizmu „Gazeta Polska" za- 
częła interesować się „jątrzącą 
raną". Przemówily do niej liczby, 
suche liczby, opublikowane przez 
Główny Urząd Statystyczny, 


Trzon zagadnienia 

W artykule wstępnym „Gazety 
Polskiej“ z dnia 8 września b. r. 
zabiera głos p. Maurycy Jaroszyń 
ski, b. wiceminister spraw wewnę 
trznych, a obecnie prezes Związ- 
ku Rewizyjnego Samorządu Te- 
tytorialnego oraz prezes Związku 
Powiatów, by wziąć pod lupę „ją- 
trzącą ranę“ klęski mieszkania- 
wej. Większa część artykulu p. Ja- 
roszyńskiego poświcona jest ra- 
czej analizie liczb, ilustrujących 
ogrom nędzy mieszkaniowej w 
Polsce. Ale wnioski, które p. Ja- 
roszyński stąd wyprowadza, jak: 
kolwiek zawarte w niewieli wier- 
szach, posiadają nader doniosie 
znaczenie. P. Jaroszyński woła 
konkretnie: o takie ułożenie bu- 
dżetów publicznych, w szczegól- 
ności zaś budżetów miejskich, by 
Sprawa mieszkaniowa znalazla 
tam w pelni uwzględnienie. P, Ja- 
roszyński przyznaje, że Inicjatywa 
prywatna nie rozwiąże zagadnie- 
tia klęski mieszkaniowej, bn się 
iej ta po prostu mie oplaca; nie 
widzi zaś — słusznie — powodu, 
by środki publiczne służyć miały 
urentawnianiu inicjatywy prywat. 
nej na tym polu. W rezultacie po- 
zostaje łedynle droga akcji publi- 
cznej. 

To, o czym p. Jaroszyński nie | 
| mówi, to rozmiary tych środków 
Ostatecznie lata ostatnie dały pe- 
wne wyniki na pólu kredytowania 
ze środków publicznych budowni- 
ctwa mieszkaniowego. Jeśli wy- 
niki te były minimalne w stosunku 
do mnażących się, jak rodziny ro- 
botnicze, potrzeb, ta nie tylko 
wskutek blędnych zasad polityki 
mieszkaniowej, ale także i po pro- 
siu wskutek — niceostatezności 


środków. Aby zaś środki te uczy- į 


nić dostatecznie wielkimi, trzeba 
hy zrobić osiatni krok, którega p. 
Jaroszyński, podobnie, jak cały ze- 
spół ludzi, pośród którego umiej- 
scowiły go stosunki społeczne w 
Polsce, zrobić nie chce į nie mo- 
Że. Trzeba by po Środki sięgnąć 


Zaprzestańcie strajku rolnego. 
Niezadhigo rozpoczniemy prace 1 
tysiące z was znajdzie zatrudnie- 
nie. Czeka was dobrobył i szczę- 
ście, zaprzestańcie strajkować"! 

Jeśli szczęście ma w ten sposób 
wyglądać, jak dotychczas?... 

Przede wszystkim — sama spra 
wa nabycia terenów pod przyszłe 
centrum. Osiadłym od wieków na 
swoich rolach chłopom, kazano 
pewnego poranku do kilku dni o- 
puścić chaty, płacąc im za morgę 
gruntu zaledwie 700 zł. Płacz i la- 
ment rozległy się pa wsiach. 

— Potośmy wrócili do kraju — 
narzekali dawni Brazylijczycy i 
Amerykanie, — aby nas teraz w 
ten sposób wypraszać z posiada- 
nej ziemi. — Żeby choć na prze- 
prowadzkę dali! — żalili się inni 
— za co przeniesiemy nasz doby- 
tek? — CI, którzy mieli konia i 
wóż, mogli sobie z przeprowadzką 
jeszcze jako tako poradzić, ale 
biedni, nie mając pieniędzy na wy- 
najęcie furmanek da daleko zaku- 
pionych gruntów, zmuszeni zostali 
do sprzedaży za bezcen calego ru- 
chamego inwentarza. 

Podczas scen rozstania się z za- 
grodami i starym, zatwardziałym 
w służbie policjantom przykro by- 
lo patrzeć na tych chłopów. Spo- 
glądali oni z płaczem na swoje 
strzechą kryte chaty, żegnali się z 
nimi, jak z niehoszczykami, któ- 
rych już więcej nle ujrzą, powta- 
rzało się to dziesiątki razy, a ru- 
szywszy jeszcze zdala oglądali się 
za drogimi im stronami. 

Nie wszyscy chłop! zdecydowali 
się po raz drugi założyć funda- 
menty pod chaty. Ci żyją w oka- 


tam, gdzie one są; trzeba by więc 
znaleść słę po przeciwnej stronie 
barykady. 


Pan Starzyński oponuje 

Ale p. Jaroszyński okazał się 
mimo wszystko rewolucjonistą w 
stosunku do innego dygnitarza. 
P. Stefan Starzyński, również by- 
ły wiceminister, a dziś komisary- 
czny prezydent Warszawy, oraz 
wódz miast polskich z łaski 
OZONU, zajął się kwestlą „lecze* 
nia jątrzącej rany" również w „Ga 
zecie Polskiej”, w artykule wstęp- 
nym z dnia 12 września b. r. 

Fakt, iż dwaj luminarze oficjal- 
nej polityki w krótkich odstępach 
czasu poruszyli w tak zasadniczy 
sposób kwestię nędzy mieszkanio 
wej w Polsce, wskazywalby na to, 
że haslo: „frontem do małych mie 
Szkań* może stać się w najbliż- 
szym czasie zawołaniem obozu 
rządzącego, tak, jak ongiś w uży- 
ciu była wieś, į szary człowiek, ! 
radosna twórczość, Obawiamy się, 
że nie lepiej, niż na tych hasłach, 
wyjdzie nędzarz z polskich przed. 
mieść na receptach p, Starzyńskie 
go, który po obszernej reklamie 
dla T. O. R. wystawił weksel na... 
inicjatywę prywatną. 

Nie oszczędził p. Starzyński 
przy tej sposobności także robot- 
n:czej, - „socjalistycznej”, jak pi- 
sze — spóldziclczości mieszkania. 
wej. Dowiedzieliśmy się, że istniał 
kiedyś w Polsce kurs na spóldziel- 
czość meszkaniawą į że kurs ten 
był szkodliwy. Po części ma p. 
Starzyński rację. Kursowi temu 
zawdzięcza komfortowe mieszka- 
nia wielu zamożnych raczej ludzi 


Według najnowszych bu- 
dań naukowych, wie 


śstnej. Pusta do zębów 
„OBBAŃ*' i przepisu 
T- ra Zapmiowicza usuwa 

ta alehezpietzeństwa 
przez swe odhaja aea 
aładeiwaści, wyblela zę: 
by i umacnia dziąsła 


licy na komornem u obcych, cały- 
mi dniami przesiadują na terenie 
budowy i patrząc na rosnące w ich 
oczach mury gmachów, dla których 
musiano zburzyć ich niskie chatki. 

Druga krzywda, to straszliwy 
wyzysk zajętych przy budowie ro- 
botników. Skorzystano z olbrzy- 
miego napływu chętnych do pra 
cy — głodnych, którzy gotowi byn 
sprzedać swoje siły za co bądź, 
byle utrzymać się na powierzchni 
życia. 

Przedsięblorcy prowadzonych 
dla Zakładów Południowych—ro- 
bòt (obecnie jest ich 15) wzajem- 
nie przelicytowywali się w dykto- 
waniu jak najniższych płac. Do- 
szło do tego, że za 12-godzinną 
ciężką pracę płacono niewykwańii 
kowanemu robotnikowi wszystkie 
go 2 zł, nie liczono się zupełnie z 
ustawodawstwem pracy, zatrudnia” 
no ludzi i podczas świąt i niedziel, 


bez jednego dnia odpoczynku. Je 
Śli jakiś śmiałek odważył się pro- 
testować, wyrzucano go bez par- 
donu: wszak robocze rezerwy 
wciąż płynęły i patrzyły z zazdro- 
ścią na pracujących szczęśliwców. 
„Szczęśliwiec" zaś zarabiał 20 
gr. za godzinę. jeśll nie miał ro- 
weru, a na taki luksus rzadka kto 
mógł sobie pozwolić, po skończo- 
nej pracy drałowal piechotą do do 
mu, nieraz 15 klm.-—Przyszedlszy, 
nie miał wiele czasu na spokojne 
połknięcłe kolacji, jeśli chciał jesz 
cze spać; — padał zmęczony na 
barłóg, aby po kilku godzinach 
sni, nie wypocząwszy należycie, 
nie odzyskawszy w pełni utraco- 
nych sił — ruszyć znów do orki. 
Dogelnieniem miarki rozgory- 


w Warszawie, którzy umieli od- 
powiednło wyzyskać kredyty, 
przeznaczone dla — pożal się Bo. 
że — spółdzielczości dość orygi- 
nalnego rodzaju. P. Starzyński po 
winien coś niecoś o tym wiedzieć. 
Nie jest natomiast prawdą, jakoby 
w spółdzielnach robotniczych nie 
mieszkali robotnicy. W Osedlu W. 
S. M. na Żoliborzu, które korzy- 
stało z drogich kredytów i drogo 
stosunkowo musiało kalkulować 
swoje młeszkania, mleszka 30% 
pracowników fizycznych (reszta 
to przede wszystkim malo zarabia 
jący pracownicy umystowi); w O- 
siedlu W. S. M. na Rakowcu mie- 
szka 93% pracowników fizycznych, 
Liczby te zadają kłam argumen- 
tom p. Starzyńskiego. 


T. 0.R. na cenzurowanym 

Powoływanie się na działalność 
Towarzystwa Osiedli Robotni- 
czych stanawi jeden z istotnych 
punktów programu p. Słarzyńskie 
go. W interpretacji p. Prezydenta 
nie chodzi tu przy tym o zasadę 
działalności T. O. R, lecz o jej ro- 
zmiary. Tymczasem mała rzeczy- 
wistość skonfrontowana z wiel- 
kim frazesem rozwiewa tę szko- 
dliwą reklamę. 

Ustalmy więc fakty, Nle jest dla 
nikogo tajemnicą, że zasady dziź- 
lalności T, O. R. zostaly wywal- 


czone długotrwałym i mozolnym 
wysiłkiem robotniczej spóldziel- 
czości mieszkaniowej. Nie mniej 


jednak rozmiary aktywności T. O. 
R. i struktura jego organizacji ka- 
żą ruchowi robotniczemu zacho- 
wywać jak najdalej idącą rezer- 
wę. T. O. R. jest drobną spółką, 
założoną przez Bank Gospoda 
stwa Krajowego | Fimdusz Pracy. 
Prace jego — pożyteczne œ do 
samej swej zasady — łagodzą mi- 
nimalny zaledwie oddlnek nędzy 
mieszkaniowe] w Polsce, albo- 
wiem opicrają się na minimalnych 
w stosunku do potrzeb kredytach, 
Ale to mie wszystko. Na czele T. 
O. R. stoją sami urzędnicy. Jego 
Rada Nadzorcza z samych się 
składa miarowańców. Organizu- 
jąc T, O. R., nie wwzględniono na 
wet przykładu ubezpieczalni spo- 
lecznych, gdzie przynajmniej do 
Komisji Rewizyjnej powoływani 
Są przedstawiciele ruchu zawodo- 
| wego. Na tym tle nie trudna zro- 
zumieć represje przeciw inżynie» 
rom, którzy mieli odwagę publi- 
cznie wystąpić przeciw oenetow= 
skej kałtunerii. 


H. K. 


czenia robotników stała się podno 
sząca się coraz bardziej drożyzna 
i w rezultacie wybuchł strajk. 
Trudno wprost pojąć, iż właśnie. 
w okręgu sandomierskim, slyną< 
cym ze zboża i' owoców, właśnie 
w stronach, gdzie hoduje się śwl- 
nie i bydło, skąd eksportuje się Ja- 
ja i masto — właśnie tu powstała 
drożyzna artykułów pierwszej po- 
trzeby. W takim np. Rozwadowłe, 
odległym o 12 kim. ad budujących 
się w Pławie Zakładów Połudnło- 
wych — centralnym punkcie zaa- 
patrywania się pracowników w 
żywność — kg. słoniny (o horren- 
dum!) kosztuje 2.50 zł, kg. masta 
3.80, litr mleka 25 gr. etc. Wspo- 
mianą drożyznę należy wytłuma= 
czyć nową pogonią za złotem róże 
nych miejscowych i przybyłych ele 
mentów, — usiłujących wprowa- 
dzić w Rozwadowie i okręgu cen- 
tralnym stosunki drożyźniane, jak 
kilka lat temu w Gdyni. Władze, 
niestety, nie za|mują się tymi obja- 
wami spekulacji. 

Nie tedy dziwnego, iż równo 
cześnie ze strajkiem rolnym i ro- 
batnicy Zakładów Południowych 
porzucili pracę. Walka była ryzy” 
kowna, wobec łatwości zdobycia 
łamistrajków z pośród elementu 
napływowego. Dzięki jednak zde- 
cydowanej postawie robotników, 
po kilku dniach strajku uwzględ- 
niono wszystkie prawie żądania 
robotników, przede wszystkim po- 
stulat podwyżki płąc. Dziś kwa- 
lifikowany robotnik zarabia w Poł. 
Zakładach 1,50 zł. za godzinę, pta- 
ce robotników mekwalifikowanych 
padniosty się również znacznie — 
o ok, 50%. M. P. 


4 dywizje 


chi 


ńskie 


przerwały pierścień japoński 


Z chińskich źródeł donoszą, że 
4 chińskie dywizje, które w ub. 
tygodniu zostały otoczone w oko- 
licy Czau - Cza przerwały pierś- 
cień otaczających je wojsk japań- 
skich. Dywizje te posuwałą się w 
kierunki zachodnim. 

W Chinach północnych należy 
Qczekiwać decydującej bitwy w 
najbliższej przyszłości. Armia ja- 
pońska przygotowuje ofensywę 
wzdłuż linij kolejowych Pekin — 
Hankau i Tientsin — Pukau, 

Dotychczasowe zwycięstwa ła- 
pońskie były odniesione nad woj- 
skami chińskimi nie rozporządza- 
jacymi współczesnym wyposaże- 
niem pod względem technicznym. 
"Tylko cztery dywizje tych wojsk 
należały do rządu centralnego, 

Działania wojenne wejdą jednak 
w nową fazę, kiedy Nankin użyje 
w walce z oddzialami japońskimi 
swych tanków i ciężkiej artylerii. 

Korespondent agencji Havasa 
donosi, że ofensywa wojsk japoń- 
Skich w kierunku na Paoting - Fu 
weszła w fazę decydującą. Ze 


strony japońskiej 
zajęcie Paoting - Fu 
kwestią dni. 
Komunikat głównej kwafery ja: 
pońskiej twierdzi, że na froncie 
szanghajskim natarcie wojsk chiń- 
skich na odcinku Sjawantse zosta- 
ło odparte z wlelkimi stratami dla 


zapewniają, że 
jest tylko 


atakujących. Koncesja francuska 


i międzynarodowa są pospiesznie: blicznej. 


fortyfikowane, aby zapobiec roz- 
szerzeniu walk na te tereny. 
Japońskie samoloty homharda- 
wały dziś dwa razy lotnisko 
i hangary w Kantonie. Strącono 
siedem samolotów chińskich. 


Str. 4 


Dia kogo istnieją Autobusy Powiatowe? 


Mówiąc o strajku w Autobnsach 
Powiatowych trzeba zająć się rola, 
jaką odegrał kierownik przedsiębior 
stwa inż. Sender. 


Nazwisko to nie obce opini pu- 
P. Sender był głównym 
oskarżonym w głośnej aferze moto- 
ryzacyjnej. Od odpowiedzialności są 
dowej, co prawda został zwolniony, 
ale Sad polecił nociągnięcie go da 
odpowiedzialności dyscyplinarnej 4 
najdalej idącymi 


(Postanowienie Sądu Apelacyjnego 
x dnia 10, IV.1937 r. Nr. sprawy 
IIIA K. Z. 116/37). 

Pan ten z laski i wyboru przewad- 
niczącego Wydziału Powiatowego zo- 
stał kierownikiem tak poważnego 
przedsiębiorstwa o dużym znaczeniu 
dla osiedli podstołecznych. 


Urzędowanie zaczął od szukania 
oszczędności. I naturalnie sięgnął do 
uprawnień pracowniczych. Na tym 


konsekwencjami. | skoncentrował cały swój wysiłek, za- 


Powstańczy 


gubernator 


prowincji 


nominając, że trzeba także myśleć 
o linii, a przede wszystkim o... pasa- 
żerach, 

Nic dziwnego więc, że w przedsię- 
biorstwie pogłębił się deficyt, choć 
był to sezon letni, który zwykle da- 
wał bardzo poważne dochody. 

Przez ciągłe zmiany rozkładów 
jazdy pasażerowie zastali zdezorien- 
towani. W dniach o największym 
nasilenin ruchu p. Sender nie da- 
wał wozów dodatkowych. Pasażero- 
wie gnietli się w wozach, wymyślali, 
ale jednak jechali. Kiedy jednak p. 
Sender zarządził, że wozy o niepeł- 
nym komplecie nie mogą ruszać z 
punktu krańcowego (Śródborów), po 
zbawiając tym pasażerów z Otwoc. 
ka, Świdrów | dalszych przystanków, 


kierował akcją terrorystów we Francji 


Sprawa nieudałego porwania 
hiszpańskiej rządowej łodzi pod- 
wodnej w porcie Brestu zakreśla 
coraz szersze kręgi. 


Wprawdzie z przebiegu epra- 
wy i zachowania się obu ofice- 
rów, t. j. kpt. Lassera i kpt. Fer. 
rando, dowódców obu łodzi pod- 
wodnych hiszpańskich, znajdują- 
cych się w portach francuskich 
wynika, że chodziło o zawładnię- 


Ambasador postrzelony 


Anglia — zadowolona... 


Wa włorck w godzinuch popo- 
łudniowych zostala złożony w amba- 
sadzie W. Brytanii w Tokio odpo- 
wiedź na notę brytyjską w premi 
zamachu na ambasadora Megssna 

Jakohwiek treść tej noty nie jest 


Włochy przystępują 
do konwencji w Nyon 


We wtorek charges d'affaires 
Francji i Anglii w Rzymie Blondel 
i Ingram udali się do ministra 
spraw zagranicznych Ciano, z 
którym przeprowadzili rozmowę. 
Następnie odbyli wspólną naradę 
i po przeprowadzeniu rozmów te- 
lefonicznych ze swymi rządami 
obaj udali się ponownie do 
min. Ciano. Po tej drugiej roz- 
mawie ogłoszono następujący ko- 
munikat urzędowy: 

„W następstwie uprzedniej roz. 
mowy z min. Ciano charges d'af- 
faires Francji i Anglii po stwier- 
dzeniu, że Rządy francuski i an- 
gielski zawsze uznawały pozycję 
Włoch, jako wielkiego mocarstwa 


latag w górnictwie węglowym 


rozstrzygnie arbitraż 


W trzecim dniu pobytu w Za- 
głębiu Dąbrowskim, arbiter mini- 
sterstwa opieki społecznej dla roz- 
strzygnięcia zatargu w hutnictwie, 
nacz. Prenier po zebraniu odnoś 
nych materiałów zająt się z kolei 
sporem zarobkowym w  górnic- 
twie węglowym Zagł, Dąbrow- 
skiego. 

Nacz. Prenier konferował z gór- 
niczymi związkami zawodowymi 
i przemysłowcami, zapoznając się 
z ich postulatami. 


Według komunikatu PAT 


Policyjne granaty 


obroną chłopów 


W ósmym dniu procesu racławie- 
kiego zeznawało 28 świadków odwo- 
dowych. 

Obrona powołała dodatkowo na- 
wych dwudziestu kilku świadków w 
celu ustalenia alibi oskarżonych. 
Ogółem więc poza 80 świadkami 
oskarżenia zeznawać będzie w tym 
procesie 180 świadków obrony. 

Pierwszy w dniu dzisiejszym 2e- 
znawał ka Józef Porada z Kaliny 
Wielkiej. Świadek zemeje, że osk. 
Mielus w krytyczna niedzielę był 
u niego w kancelarii parafialnej a 
godz. 10-ej rano, m następnie brał 
udział w procesji. Około godz. 4-ej 
nopołudniu świadek podczas nieszpo- 
tów zauważył również oskarżoneg». 

Świadek Stanisław Woźniak zezna- 
je, że był on pod zagrodą pik. Sław- 


Organizacje trażowa, (PAT). 


opiblikawani 
egać wątpliwości, 
ona życzenia rządu brytyjskiego. 


Tekst noty zostanie opublikowany w 
Londynie w czwartek, 


śródziemnomorskiego, zapropono- 
wall w imieniu swych Rządów 
aby rzeczoznawcy trzech mocarstw 
zebrali się wkrótce w Paryżu dla 
ustalenia zmian natury praktycz- 
nej, które wprowadzone by zosta- 
ły do postanowień, opracowanych 
w Nyon, celem pozyskaniu udzia- 
lu Włoch. 

Hr. Ciano przyjął do wiado- 
mości zlożone mu oświadczenia 
i powiadomił obu charges d'afiai- 
res o zgodzie Rządu włoskiego na 
obrady, zaproponowane przez rzą- 
dy francuski i angielski, 

Równocześnie rząd niemiecki in 
formowany był przez Rząd wło: 
ski o obecnym rozwoju sprawy". 


górników domagają się ogólnej 
podwyżki płac robotniczych, na 
ro przemysłowcy się nie godzą. 

W związku z tą sprawą dn. 23 
b. m. przybędzie do Zagłębia ay- 
rektor departamentu główny in- 
spektor pracy Klott. W razle nie- 
dojścia do porozumienia w dro- 
dze rokowań bezpośrednich mię- 
dzy przemysłowcami a związka- 
mi zawodowymi, zatarg rozstrzy- 
gnięty będzie przez komisję arbi- 


w Racławicach 


ka przez trzy godziny wraz z oskar- 
żonymi Krochmalem į Włodarczy- 
kiem i spotkał tam oskarżonych Sto- 
bierskiego i Pieronka. W tym mo- 
mencie było dużo ludzi na koncu, 
którzy nie bali się jeżdżącej na ko- 
niach po kopeu policji i wznosili 
okrzyki demonstracyjne oraz dekła- 
mowali i śpiewali 

Św, Aleksander Bielawski widział 
na drodze pomiędzy  nosterunkiem 
P. P. a kościołem, jak rzucane przez 
policję granaty dymiące ludzie brali 
do rąk i rzucali z powrotem na od- 
dział policji. Inni ludzie obrzucali 
policję kamieniami. Gdy policja usi- 
łowała zat ać tłum na drodze 
przed koścołem, wtedy ludzie krzy- 
ezeli: „Nie dać się!”. 


cie łodzią, przebywającą w porcie 
Brestu i tylko interwencja jedne- 
go marynarza, ukrytega w kopule 
łodzi podwodnej doprowadziła do 
strzelaniny i śmierci jednego z 
Hiszpanów, którzy przybyli na 
łodzi tym nie mniej jednak aresz- 
towanie, które Zóprowzdziło do 
przytrzymania 6-ciu uczestników 
wyprawy na ogólną ilość 12-iu i 
zeznania aresztowanych zaczyna- 
ja czynić sprawę coraz poważ- 
niejszą. 

Doprowadziły one m. in. do are- 
sztowania majora Troncoso, któ- 
ry, jak się oka: -je, jest nie tylko 
komendantem wojennym runu, 
ale gubernatorem wojennym ca- 
lej zdobytej przez wojska gen. 
Franco prowincji Guipozcosa. 

Aresztowany w Paryżu brat za- 
hitego uczestnika wyprawy, Mi- 
kolaj Gaharin-Goni miał złożyć 
obszerne zeznania, twierdząc ja- 
koby zarówno jego zabity brat, 
jak i on sam brali udział w or- 
ganizowaniu zamachów bombo- 
wych, czy to na okręty hiszpań- 
skie w portach francuskich, czy 
też na tunel w Pirenejach, prze- 
chodzący przez granicę  fronen- 
sko-hiszpańską. 

Zarówno aresztowany Goni, 
jak i inny osobnik przesłuchiwa- 
ny przez policję, którego nazwi- 
ska trzymane jest dotychczas w 
tajemnicy, mieli zaznaczyć, że po- 
lecenia co do dokonywania tych 


ILANES (PAT). We wtorek, ko- 
rzysłając z polepszenia się wa- 
runków atmosferycznych, lotnicy 
powstańczy  bombardowali na 
ironcie asturyjskim szereg obiek- 
tów wojskowych, przeważnie na 
południowy wschód od Riba de 
Sella. Równocześnie ostrzeliwały 


W lokslu Polskiej Palskiej Akademii 
Literatury w Warszawie, odbędzie się 
w dniach od 2 do 10 października r. b. 
brzdzo ciekawa wystawa pod 
„Życie literackie“. 

Wystawa obrazuje Hvórczość pisa- 
rzy żyjących oraz pracujących obecnie 
i zawierać będzie dzieła około 100 pol 
skich pisarzy współczesnych. Prace 10- 
torów wgrupowene będą w następują- 


nazwą 


We czwartek, dnia 16 września 
1937 r. o godz. 17-ej w sali Domu 
Robotniczego w Bielsku odbyło 
się zgromadzenie wyjeżdżających 
na Ogólnopolski Zlot Mlodziezy 
do Warszawy. 

Przewodniczył przewodniczący 
okręgowego komitetu zlotowega, 
tow. Rozner. Regulamin Zlotu 
sprawy techniczne połączone z wy 
jazdem na ten Zlot zseferawali 


W dniu 16 września r. b, €% 
morzutnie wybuchł strajk w fa- 
bryce wełny czesankowej „Vas- 
lauer* w Białej na dwóch oddzia- 
łach, a to niciarnl i zwijki. Strajk 
wybuchł dla zademonstrowania 
przeciwko nieludzkiemu obchodze 
niw się nadzorujących pracy. W 
tym wypadku przeciwko dozorcy 
Bratkowi. 

Po dwugodzinnym strajku przy 
udziale sekr. Związku, tow. Zawie 


Wystawa p.t. „Życie Literackie 


podczas Festiwalu sztuki w Warszawie 


Kronika beiska- 
żgromadzenie Zlotowe 


zamachów otrzymywali od szefa 
2-ga oddziału w dowództwie Iru- 
nu, kpt. Ibareza i ad mjr. Tron- 
coso. 

Aresztowanie mjr. Troncoso od- 
było się w następujących okolicz- 
nościach: Dowiedziawszy się o 
aresztowaniu swego szofera na- 
zwiskiem Parella, który brał u- 
dział w wyprawie na łódź pod. 
wodną w Brescie, mjr. Troncoso 
przybył z Irunu, zaopatrzony jak 
zwykle w paszport dyplomatycz- 
ny do Hendaye, domagając się od 
władz francuskich zwolnienia 
swego szofera, który aresztowany 
był na drodze do granicy hiszpańi- 
skiej w czasie gdy wiózł swym 
autem nieoficjalnego przedstawi- 
ciela gen. Franco na Francję ka. 
de L mes. 

Mjr. 'Froncaso interweniował 
bardzo kategorycznie i ostro. 
Nie wskórawszy jednak nic zapo- 
wiedział, że przybędzie powtór- 
nie wieczorem. Kiedy wieczorem 
mjr. Troncoso zorientował się, że 
jemu samemu grozi aresztowanie, 
odpowiedział ze swej strony groź- 
kami, zapowiadając, że w razie 
aresztowania go, władze powstań- 
cze będą mogły odpowiedzieć are 
sztowaniem konsulów francuskich 
na terenach, zajętych przez woj- 
ska gen. Franco. 

Wobec szeregu zeznań obciąża 
jących, zarzucających mn orga- 
nizację zamachów bombowych, 


Hiszpańskie woiska rządowe 


szykują się do decydującej bitwy 


tę miejscowość wojenne okręty pa 
wstańcze. 

Lotnicy powstańczy donieśli, że 
przeciwnik ściąga swe wojska do 
Covadonga i Riba de Selta z za- 
miarem wydania na tym odcinku 
decydującej bitwy. 


cch działach: powieść i nowela. poe- 
zje i dramat, krytyka literacka w dzien 
nikach, ozasopisma literackie i krytyka 
literacka w dziennikach. regionalny 
ruch literacki «raz dzieła z dziedziny 
prawa autorskiego. 

Obok książek wystawa zademanstrn- 
je wiele fotografii i emtogralów anto. 
rów wystawionych dzieł 


bialska 


ttow. Pysz j Urbaniec. Pociąg z 
Bielska do Warszawy wyjedzie w 
sobotę 25 września b. r. a godz. 
9-ej wieczór. Udział w Zlocie z 
Bialej — Bielska j okolicy bierze 
700 towarzyszy i towarzyszek, w 
tym 400 turowców i Siłaczy z 3 
orkiestrami. 

Po dyskusji zebrani przyjęli do 
wiadomości regulamin į uchwalili 
podporządkować się mu. 


Strajk demonstracyjny 


ruchy, spór załatwiono polubow- 
nie, Dyrekcja przyrzekła, że w ra 
zie nowego zażalenia ze strony ro 
botnic I robotników na dozorcę 
Bratka, ten zostanie przez firmę z 
pracy zwolniony, 

Nauczka ta niechaj będzie prze. 
strogą dla wielu innych gagat- 
ków w tutejszych firmach, którzy 
na robotnika czy robotnicę patrzą 
z góry i lekceważąco. 


popełnionych na terytorium Fran 
cji przeciwko okrętom rządowym, 
hiszpańskim oraz wysyłanie ma- 
teriałów wybuchowych do Frau- 
cji, mir. Troncoso — aczkolwiek 
nie aresztowany oficjalnie — zo- 
stał jednak zatrzymany na teryto- 
rium francuskim. 

Władze francuskie poprosiły 
go, ahy zechciał spędzić noc w 
hotelu w Hendaye pad dyskret- 
nym nadzorem inspektorów poli- 
b W południe mjr. Troncosa 
zaproszony został ponownie da 


ko.nisariatr w- Hendaye, gdzie 
przesłuchiwsno go przez mw 
dłuższy, 


W Paryżu pojawiły się w ciągu 
dnia pogłoski jakoby w związku 
z zatrzymaniem mjr. Troncoso. 
władze burgoskie miały  areszto- 
sa konsula francuskiego w San 
Sebastian. Pogłoska ta została 
urzędowo zdementowana, tym nie 
mnie. cała sprawa komplikuje się 
tak dałece i nabiera takich roz- 
miarów, że w razie zatrzymania 
nadal mjr. Troncoso przez wła- 
dze francuskie, należy się liczyć 
+ poważniejszymi komplikacjami 
pomiędzy Francją i „rządem“ bar 
goskim. 


Ostatecznie władze sądowe w 
Brescie wydały rozkaz areszta 
wania mjr. Troncoso. Będzie on 
przewieziony do Bajonny i odda- 
ny do dyspozycji władz sądo- 
wych. 

Major Troncosa miał oświad- 
czyć, iż bierze całkowitą odpowie 
dzialność ną słebie za usiłowanie 
zawładnięcia łodzią podwodną w 
Brescie. Do wykrycia działalności 
mjr. Troncoso na terylorium fran- 
cuskim przyczyniły się zeznanla 
pewnej kobiety. 


możności dostania się da autobu- 
su — pasażerowie zaczęli antobusy 
omijać. Dzięki tym zarządzeniom ko- 
munikacją egraniczyła się właści- 
wie da punktów krańcowych. Miesz- 
kańcy osiedli, leżących między ty- 
mi punktami pozhawieni zostali zn 
pełnie komunikacji. Naturalnie spo- 
wodowała to niezadowolenia i pro- 
test ludności powiatu, 

Taka polityka musiała doprowa- 
dzić da zmniejszenia dochodów, 
p. Sender zaś zamiast zmienić swą 
polityką usiłował obniżyć płace pra- 
sowników o 20%. 

Kiedy obniżka płac p. Senderowt 
nie udała się, postanowił  „wymie- 
nić" personel. Drogą do tej „wy- 
miany" miała być redukcja. Obad- 
nie zapewniał o konieczności reduk- 
aji, o tym. ża redukcja uzdrowi 
przedsiębiorstwo 1 6 p. A nawet 
laik wie, że zredukowanie szoferów 
i konduktorów, — to zwiększenie 
deficytu, — bo zwęża się możliwość 
należytej obsługi linni, a zatem i licz 
ba przewożonych pasażerów spada. 

Argument, że jest pa sezonie nie 
wytmymuje krytyki, bo tak poprze- 
dnio, jak 1 obecnie jest na rozkła- 
dzie 9 wozów. Właśnie teraz we 
wrześniu potrzebą więcoj wozów w 


czasie trwania wystawy w Otwocku 

Widzimy więc, że nie nie przema- 
wia za rednkcją. Teraz, gdy Wy- 
dział Powiatowy w swoim komunika- 
cie mówi o złym stanie przedsiębior- 
stwa, wolno nam stwierdzić, że Istot- 
nie nie jest dobrze. Ale czy zamiast 
redukoweć nia lepiej było zbadać 
przyczyny zmarnowanego Bezonn lete 
niego i przedsiębiorstwo uzdrowić? 

Nie byłoby wówczas zatargi, na- 
tomiast pasażerowie byliby zadowole- 
ni z dogodnej i sprawnej komuni- 
kacji, Wydział Powiatowy zaś — 
z dobrze spełnionego obowiązku wo 
bec powiatu | pracownicy — że pra- 
ca ich przynosi pożytek. 


Pielgrzymka po Śmierć 


todz anin spadł z 


Na Jasnej Górze w Częstocho- 
wie we wtorek rano jakiś męż- 
czyzna wszedł na szczyt wieży 
jasnogórskiej i przechyliwszy się 
nieastrożnie przez  balustradę, 
spadł z wysokości blisko 100 m. 
na dach klasztoru. 

Ciała spadającego uderzyło tak 


w eży jasnogórskiej 


silnie, że przebito dach i znalezia- 
ne zostało na strychu. Śmlerć na- 


stąpiła natychmiast, 
Tragicznie zmarłym okazał się 
35-letni Stanisław Koniarski, za- 


mieszkały w Łodzi, przybyły do 
Częstochowy z pielgrzymką łódz- 
ką. | 


BOKS 
MECZ BOKSERSKI POLSKA — 
FRANCJA W WARSZAWIE 


Polski Zw, Bokserski zakontrat- 
tował mecz bokserski z Francją na 
ls lutego do Warszawy. i 

Ponudło mecz mecz z Włochami 
odbędzie się 15 stycznia w Łodzi, 
mecz z Niemcami 6 marca w Pozna- 
niu, a mecz z Węgramj 24 kwietnia 
w Budaneeszcie. 

RAN WALCZYĆ BĘDZIE 
W PRADZE 

Zawodowy pięściarz polsko - ame- 
rykański Edward Ran otrzymał zs- 
proszenie ną rozegranie meczu w 
Pradze z bokserem czechosłowackim 
Hrubesem. Mecz odbędzie się 8 paź. 
dziernika. 


PIŁKA NOZNA 


KTO PROWADZI W REKORDZIE 
BRAMEK 

W rekordzie bramek strzelców M- 
gowych prowadzi obecnie trzech Me 
wodników, a mianowicie Wostal, Wi- 
limowski i Lewandowski. Mają ont 
ma 8 bramek. Po 8 bramek zdobyli 
Artur i Gendera, siedem bramek 
strzelił Korbas, po 6 bramek Góra, 
Piontek, Matijas, Zembaczyński i Ły- 
ko, a po 5 bramek Gracz, Szeliga, 
Knisła, Peterek í Wodarz. Po 4 bram 


WIADOMOŚCI SPORTOWE = 


i BEN e decy, (EG 
Smoczek | Wiechoczek. Nadto jeszcze 
kilkudziesięciu piłkarzy zdobyło po 
„ 2 i jednej bramce, 
MIĘDZYPAŃSTWOWE MECZE 
PIŁKARSKIE 

W niedzielnych  międzypaństwo- 
Ee lżomiskł 3 WD 
dniu Austria pokonała Szwajcarię 
4:2, w Budapeszcie Wegry wygrały 
z Czechosłowacją 8:3, w Oslo Nor- 
wegia pokonała Szwecję 3:2, zań w 
WEAR RE cr O ERIC BM 


(2:1). 
TABELA LIGOWA 

Po niedzieelnych meczach pilkar- 
skich a mistrzostwa Ligi państwo- 
wej stan tabeli przedstawia się na- 
stępująco: 

1) Cracovia pier 15, pkt. 22:8, st, 
br. 88:12, 2) Ake 15 22:8, 30:16, 3) 
Ruch 16 21:9 88:19, 4) Wima 16 
17:9 2918, 5) Warta 14 16:12 28:26, 
6) Warszawianka 15 14:16 25:86, 7) 
Pognń 13 13:18 18:16, 8) ŁKS 15 
12:18 30:29, 9) Garbarnia 15 11:19 
21:86, 10) Dąb 18 0:36 0:54. 


LEKKOATLETYKA 
ZWYCIĘSTWO 


LEKKOATLETÓW SZWEDZKICH 


W Berlinie rozegrany został mecz 
lekkoatletyczny Szwecja — Niemcy 
zakończony zwycięstwem drużyny 

| snwedziiei w stognnku 107:10t, 


EE YZ ER 


w Bielsku 


Po zabójstwie tow. Leona Wanata 


! jak już donosiliśmy, w piątek, 
117 września, dzierżawca restanrn- 
jeji w Bielsku (woj. Śląskie) Ka- 
101 Norman zabił wystrzałem z re. 
wolwern 28-lelniego śłnaarza, na. 
szego towarzysza Leona Wanata, 

Leon Wanat hyl członkiem Kla- 
sowego Związku Zawodowego Ro- 
homików Przemysłu Mcetałowego, 

W niedzielę, a godz. 5-tej rana 
odbyła się na miejsca zbrodni wi- 
zja lokalna w obecności władz z 
prokaratorem Sądu Okręgowego 
z Cieszyna na czele; przesłucha- 
no na tiejacu świadków i zabój- 
ceg — Normana poczem odwiezie. 
no go do więzienia Sądu Okręgo. 
wego w Cieszynie. 

W niedzielę odhył się pogrzeb 
ś.p. Leona Wanata. W pogrzebie 
wzięły udział nieprzeliczone ma- 
sy ludności pracującej Białej 
Bielska i okolicy. Organizacje 
P. P. 5. i czerwone harcerstwa z 
Białej wzięły udział w pogrzebie 
ze sztandarem, i tak nemo Zwią- 
aek Reżerwistów ze sztandarem, 
Po wyprowadzeniu zwłok z kapli- 
cy przemówił do uczestników po- 
grzebu tow. Andrzej Pysz. 

Kondukt wyruszył na emen- 
tarz. Porządek utrzymywała mili- 
cja P. P. S. z Białej pod kierow. 
niotwem tow. KHmczaka, 

Nad grobem przemówił przed- 
stawiciel Zw. Rezerwistów p. Bu- 
dzinł z Bielska. Ojciec zabitego, 
tow. Franciszek Wanat przemówił 


2 kolei nad grohem syna, dzięku- 
jąc za udział pogrzehie i prosząc, 
*bY wszyscy w spokojn rozeszli 
się da domów. Pochyliły się aztan- 
dary; tramnę spuszazono do gra- 
bu i posypały się grndki ziemi. 
Tłumy wracały spokojnie da do- 
mu; jednak bojówki endockie, 
sprowadzone z okolicznych po- 
watów, pociągnęły zu sobą część 
ludzi, rwłaszcza wyrostków, i u- 
dały się w kierunku miasta, ror- 
paja po drodze ponownie azy- 
ry. 

Klasa robotnicza Bielska-Białej 
znana powazechnie ze swego wy- 
robienia organizacyjnego i wyso- 
kiej kultury, udziału w tych roz. 
rmchach nie brała. 


Rodzina ś. p. Waneta chciała u- 
rządzić pogrzeb kościelny, lecz 
kler bielski z uwagi na zapowie- 
dziany udział w pogrzebie organi- 
zacyj socjalistycznych odmówił, 
tłamacząc się, że w Bielsku w nie- 
dzielę i święta nie urządza się po- 
grzebów. 


Konferencja P.P.S. 


i Ki. Zw. Zaw. w Bielsku 

W związku z zahójstwem ś, p. 
tow, Leona Wanała i zajściami 
antyżydowskimi w Biaiej — Biel- 
sku w poniedziałek dnia 20 wrze- 
nia b. r. w sali Domu Robotnicze- 
go w Bielsku odbyła się konferen- 
cja mężów zawianya r detegatów z 


wszystkich fabryk Bielska — Bia- 
dej. 

Na konterencji zjawiło się oko- 
ło 300-tu delegatów ł delegatek. 
Przybyli też przedstawiciele PPS. 
1 niemieckich organizacyj socjali- 
stycznych Oraz „Bundu”. Zagal 
konferncię 1 przewodniczył na niej 
przewodniczący Okręgowej Ko- 
misji Klasowych Związków Zawo- 
dowych tow. Jaromin. 

Pierwszy zabrał głos tow. Za- 
wierucha, który omówił zbrodnię, 
dokonaną na Osoble towarzysza 
Leona Wanata przez restaura- 
tora Normana, który jest żydem. 
My potępiamy każde zabójstwo, i 
tym różnimy się od endeków. W 
końcu przedstawi zajścia antyse- 
mickie, które przynoszą Polsce 
krzywdę. Endecy, korzystając z 
nieszczęścia rodziny Wanatów 
chcieliby rozbić ruch socjafistycz. 
ny; A TO IM SIĘ NIE UDA. Robot 
nicy, nie wzięli udziału w rozru- 
chach antysemickich i w rozbija- 
uiu szyb, dali wyraz swego przy- 
wiązania do czerwonych sztanda- 
rów — Przemówienie nagrodzone 
zostało burzłiwymi oklaskami, 

Z kołei tow. Kowol postawił tak 
samo sprawę i był również hucz- 
nie oklaskiwany. 


W dalszym ciągu przemawiali 
tow. tow. Andrzej Pysz z Białej, 
Farm I Falner z Bielska, 

Konferencja potępila zabójstwa, 


Sur. 


ksiatka a Marii Skłodowskiej-(urie 


Ostatnią sensacją literatury biogra 
ficmej na Zachodzia jest książkn o 
naszej słynnej rodaczce, Mari! Skło- 
dowakiej - Onrie, wynalazczyni radu 
napisana przez jej ośrkę, Ewę Curie. 
Pani Ewa Curie odwiedziła przed kit- 
ka miesiącami Palskę, aby w Warsza- 
wie zebrać material informacyjny, — 
dotyczący okresu dzieciństwa i naud 
szkolnej wielkiej flzyczki. Wspomnia 
na książka, o charakterze blogralice- 
nym, ukaże się pod tyt. „Madame Cu- 
Pr 

W pilskim przekładzie książka ta 
wyjdzie nakładem wyd. J. Przewor- 
skiego, które właśnie otrzymało ma- 
szynopis z Francji | przystąpiła dn 
jego przekładu. O popołarności tej 


POMADKI DO UST SZACHA 


dokonane na osobie tow. Leona 
Wanata, a jednocześnie stanęła 
na stanowisku, że potępia każdy 
mord. Upoważniona kierownictwo 
Partli i Klasowych Związków Za- 
wodowych do wydania wspólnel 
odezwy wyświetlającej nasz  sto- 
sunek do zabójstwa I do ostatnich 
zajść na terenie Białej — Bielska, 

Po skończeniu przemówień kon- 


książki świadczy fakt, że najwybit- 


niejsze domy wydawnicze Świata u: | 


biegują sią o prawo przedruku. We 
Francji „Madame Curie" ukaże się 
nakładem wyd. Gallimard, USA — 
Dehleday Doran, Anglia — Heine- 
mann, Italia — Mondadori, Skandy 
nawia — Gyldendal oraz wyd, Fi- 
sher - Rehrman we Wiedniu. 

Wyjątki ze wspomnień Ewy Cu- 
rle drukowane są już teraz we fran 
cuskim „Marianne”. 


Górnicy dzmanstiują 


Na kopalniach „Satura”, „Ja- 
wisz” i „Mara“ w Zagi Dąbrow- 
skim odhyły się jednogodzinne 
strajki demonstracyjne dla popat 
cia wyruniętych przez C. Z. Górn. 
żądań podwyżki płac i respekto 
wania umawy zbiorowej. 


Grożba strajku 
wg:rbara! Żyrarćowszlej 


Robotnicy garbarni Schmidta 
w Żyrardowie wystapili z żąda 
niem podwyżki płac. Ponioważ fa 
brykant zajął odmowne stanowia 
ko, zatarg zastał przeniesiony na 
teren Inspektorutu Pracy. 


przy PRZEZIĘBIENIU 


ferenecję zakończono odśpiewaniem 
„Czerwonego Sztandaru", 


Tabela Iołer 


12-ty dzień ciągnienia 4-ej klasy 39-ej Loterii Państw. 


1i I! ciągnienie 


Główne wygrane 


15.000 zł.: 51122 94460 

10.000 zł.: 478 10303 
63328 160709 

5.000 zł.: 67610 101111 126422 
178712 

2.000 zł: 2433 6779 20831 
30884 36313 55590 72136 112513 
117785 137564 153681 160757 
175684 182342 193750 

1.000 zł: 377 2300 18845 24117 
25548 43492 47041 48623 57420 
60867 64075 66682 67937 83372 


18806 


83510 98102 103611 106676 
111976 114916 116522 129251 
154761 156731 159859 183574 


189682 194354 


Wygrane po 200 zł. 


28 56 89 125 257 854 448 636 669 
%90 1592 753 67 70 976 2080 224 315 
69 408 527 630 63 84 701 65 9088150 
221 371 446 659 880 970 4171 309 
27 63 764 808 21 5171 870 461 60 
586 691 788 55 6822 D0 83 405 29 
97 522 617 748 B12 67 99 7050 161 
483 971 48 2001 283 87 90 355 583 
654 9327 51 419 79 86 565 610 824 
911 
10008 23 324 77 616 93 671 886 98 
934 11229 409 82 570 79 84 G56 17 
885 12189 268 829 421 818 58 19078 
223 858 407 649 742 967 76 14014 
239 95 839 412 30 56 94 604 11 95 
783 15155 351 58 596 49 91 624 72 
990 87 16258 359 421 514 673 756 
840 74 836 17147 51 306 661 790 972 
18019 74 112 68 214 27 456 617 47 
631 19016 125 34 850 85 717 824 
20020 204 349 403 8 84 692 T24 
BB2 928 21094 396 BOG 645 800 22199 
217 498 670 720 43 a31 926 23042 
270 72 829 77 578 629 708 827 24167 
99 246 6A 334 484 76 517 93 761 970 
25180 248 58 415 80 560 80 746 26042 
148 269 334 416 75 740 86 90 812 
919 27019 93 142 386 573 659 68 60 
74 128 920 28128 371 466 578 751 
65 88 29176 267 81 660 87 900 79 
30295 399 411 512 623 724 62 819 
60 903 18 31006 224 312 475 623 760 
69 82319 12 56 617 79 95 797 906 
38004 51 360 485 626 83 715 28 84006 
92 101 297 383 663 630 823 79 96025 
GI 98 156 290 315 69 481 521 77 612 
85 831 871 86123 243 448 545 645 
807 $45 37147 300 60 87 654 938 
88180 89 94 251 578 819 956 
39016 138 632 877 40108 56 204 
24 702 41084 187 512 40 61 67 622 
62 880 95 951 42081 114 321 418 
32 571 818 43129 63 68 360 436 
650 865 97 44099 511 749 830 44 
901 45340 58B 614 735 870 944 
46047 66 148 423 87 90 724 29 58 
878 968 47204 486 GT1 74T B4T 
85 93 940 48080 150 238 77 97 
461 555 58 996 49042 76 160 305 
44 511 69 650 68 86 779 98 892 
110 G6 69 50040 46 355 51248 89 
313 38 626 776 963 52076 250 343 
5 5695 53007 579 898 908 90 54065 
365 74 943 566 651 984 56168 988 
56056 58 62 107 61 261 324 49 407 
8 29 543 95 689 724 801 903 89 
67080 34 335 480 98 682 9B7 68120 
242 63 80 341 59013 123 219 67 
348 402 15 99 597 793 60054 77 
414 717 33 809 15 61030 66 191 
471 982 63 68 62023 46 57 113 71 


808 50 415 680 728 841 68028 84 
295 824 497 709 848 64020 7T 164 
204 39 76 542 706 855 65052 156 
459 578 663 65 730 801 66049 86 
681 747 73 876 77 992 67078 107 
38 87 835 98 492 545 730 914 85 
68048 169 86 351 445 69347 561 
80 697 706 39 983 70227 32 33 59 
93 868 597 786 852 71072 184 203 
203 6 362 97 741 44 70 982 72018 
72 245 86 335 444 80 618 16 39 
809 907 35 73397 420 529 87 95 
614 835 906 74117 365 558 736 810 
40 75137 053 646 985 

76184 229 98 353 668 709 87 818 
89 77040 5 135 48 231 365 91 855 
817 969 78013 80 180 203 336 580 
742 995 79825 473 823 48 51 96 
114 871 926 80045 77 158 251 439 
599 721 94 819 36 81001 53 346 
424 611 "G 148 804 950 82 82113 
66 279 332 A5 466 593 008 83000 
154 482 623 34 04 817 26 7 82 968 
"8 84069 108 06 282 5 404 410 699 


116 85070 175 9A 316 39 516 620| 


745 B6036 8h 381 417 584 742 
81071! 126 32 42 421 84 779 88183 
5 343 576 84 626 47 754 850 89011 
31 246 358 486 8887 90041 75 137 
238_49 72 4 99 340 78 505 616 82 
95 724 877 90 1 927 91014 72 121 
40 207 500 44 614 794 849 996 
92040 212 585 873 981 93106 28 
287 474 588 794 023 04018 37 112 
68 9 257 91 318 41 579 739 801 


95165 632 752 96030 208 403 600; 


55 700 8 814 5 901 97089 327 400 
547 g2 636 95 724 82 835 70 98135 
72 307 16 607 866 910 90308 GR 
91 639 728 48 804 917 100164 72 
207 24 43 325 88 450 701 68 
101048 138 40 359 4623 541 814 
102099 221 94 339 424 7 80 548 707 
67 808 60 103103 430 603 70 786 
968 104034 157 206 43 4449 62 529 
638 737 831 71 105150 200 20 418 
501 98 838 100008 109 243 626 30 
1700-98 805 85 921 107029 49 137 
AB 218 68 70 316 70 641 822 76 
108006 63 384 423 AD 81 54N 69 852 
877 920 A 46 108001 210 325 53 68 
73 548 618 718 46 110112 268 434 
539 68 111332 409 39 94 511 48 
673 787 917 112047 119 74 476 804 
25 963 118087 337 M1 425 40 7 68 
524 85 629 35 785 806 58 

114045 102 205 432 503 BE 646 776 
860 955 115132 375 457 93 508 18 48 
625 7 38 723 79 840 991 91 116111 250 


324 po 549 822 929 46 117083 208 35 | 


348 488 118092 1ł2 18 375 533 678 
794 869 82 905 64 119023 43 % 108 228 
428 513 660 956 120128 79 798 B48 
121012 176 211 628 724 44 72 901 
122057 63 411 567 765 809 40 956 78 
123169 236 56 64 86 315 55 78 800 45 
384 124145 300 65 446 614 814 29 975 
125135 318 44 751 866 906 11 5! 
126000 90 301 433 525 667 884 127030 
73 167 268 425 794 128039 80 611 26 


982 149380 446 507 798 864 150248 317 
757 66 74 892 93h 33 151010 20 157 356 
502 62 784 938 


152253 42] 78 522 47 632 857 910 
153174 516 48 %4 UI 712 36 69 SAL 
935 154126 251 44 57 461 756 155072 
101 545 7OB BL Bi? 59 959 64 [38054 
9l 183 365 791 815 69 998 157020 
130 385 815 158168 204 368 430 88 
578 629 35 61 790 854 900 150145 453 
577 78 637 50 421 879 160015 40 304 
61 97 450 591 760 800 28 58 161010 
221 423 75 903 35 162003 266 g6 832 
575 918 163019 456 720 70 97 164088 
130 248 328 519 629 49 913 22 165072 
192 643 166207 A00 46 430 516 79 814 
937 55 167013 24 30 257 402 23 518 
79 623 744 168189 400 61 84 874 
169071 177 281 462 586 63 170020 
81 157 266 B4 317 35 45 407 86 726 
840 5a 977 171204 506 15 ©006' 80 
172248 308 52 74 704 16 45 173164 
341 444 624 87 729 886 174033 79 248 
781 AU6 930 175131 207 56 357 64 453 
86 502 27 60 735 61 B21 SB 176064 
244 309 417 641 989 174026 53 81 92 
225 85 321 423 29 561 601 833 906 
178020 190 231 83 361 413 5R 77 702 
88 809 18 179225 325 53 607 705 66 
986 87 99 180290 99 388 401 56 181108 
1288 343 51 492 531 62 628 808 951 64 
170 182379 425 26 527 740 58 997 
183032 146 242 557 B33 934 184044 
94 178 595 731 867 996 97 185136 
1660 91 186235 373 825 929 187278 452 
529 70 625 729 95 827 73 994 188015 
110 78 215 16 406 751 88 814 26 79 
1969 74 189026 284 377 406 8 96 672 
|775 913 71. 

19001 155 187 261 519 603 882 
307 191196 247-887 548 934 192046 
204 193012 75 136 698 876 194035 
165 648 74 83 700 91 26 972 


Wygrane po 200 zi. 


69 482 586 1380 739 2225 42 3273 
458 637 4117 729 801 967 5164 208 
387 88 486 867 6720 996 7357 64 490 
8072 252 893 764 84 9026 707 10014 
366 885 11057 403 878 12185 260 413 
45 82 557 000 4 872 BdA 51 13132 82 
248 865 83 906 23 14124 800 21 TZT 
81a 14 46 16241 407 51 521 641 804 
16105 80 17068 574 18241 19167 642 

20481 70 615 32 755 854 21072 92 
303 64 513 16 993 22037 168 B80 
| 24279 837 954 25026 886 705 


26111 531 773 950 27167 218 620 27 
636 28807 29044 G40 792 864 961 
40000 171 284 300 624 912 14 28 
| 88 31042 90 187 507 633 86 32685 
138107 48 285 445 502 88 84350 683 
: %04 90 35808 36462 501 85 972 37488 
466 83 38277 318 511 694 98 39066 
59 104 482 

40680 41037 881 929 42056 323 %97 
982 43009 147 228 581 831 39 44261 
441 680 735 819 910 45217 371 566 
Bå 609 22 160 889 48218 Sa. 414 818 
91 47240 344 64 BEQ 49566 699 793 
989 49808 984 

50188 89 365 795 51023 81 888 
52047 460 688 53508 B2 64536 687 
55834 477 709 862 56079 140 205 44 
41B 23 691 827 57141 769 807 094 05 


69 129130 3 79 98 339 437 84 684 8Ó4! 58036 393 404 562 715 69041 887 


989 94 B 130197 237 448 56 75 506 6131 


875 914 131549 601 B 42 730 44 R94 
132008 60 79 150 2 35 362 96 15 7 487 
667 903 134042 04 257 353 88 668 05 
770 99 135015 108 13 21 50 77 277 83 
436 702 18 136045 412 508 620 88 796 
935 53 99 137038 237 317 509 24 751 
12 953 62 138045 54 92 237 310 39 49 
58 457 600 785 13916 306 52 411 576 
8 713 140198 208 £2 9 301 422 609 51 
765 882 141034 67 94 250 336 414 645 
6 735 gań 7 978 142025 59 179 219 316 
11 456 679 84 739 874 907 50 84 143129 
70 372 463 521 B9 784 902 144155 71 
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IV c agnienie 
Glówne wygrane 


Stała dzienna wygrana 20.000 zł. 
pedia na nr. 149306 

30.000 zł. na nr. 153894 

10.000 zł. na nr. nr. 99409 

5.000 zł, na nr nr. 92748 
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Wygrana po 200 zł. 
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[GRYPIE KATARZE 


Wiadomości 
z całej Polski 


SPŁONĘŁA CAŁA WIEŚ. 


We wsi Dalmonowicze pow, Ba 
ranawicze, mieszkaniec tej osa. 
dy niejaki Woronow, wróciwszy 
po libacji da wsi, udał się do sto- 
doły, gdzie wskutek porzucenia 
niezgaszonej zapałki wywołał po- 
żar. 

Płomienie, podsycone wiatrem — 
przerzuciły się na sąsiednie zabu- 
dowania. Pastwą pożaru padły 23 
domy mieszkalne, zabudowania 
gospodarcze z tegorocznymi zbio- 
rami, oraz kilkanaście chłewów z 
żywym inwentarzem. Straty wy- 
noszą klikanaście tysięcy złotych. 


STARZEC WRZUCIŁ WNUKA 
DO STUDNI. 


W osadzie Michałowo pod Bia- 
łymstoklem, 70 |. gospodarz jan 
Popławski w przystępie silnego 
zdenerwowania, na swego wnucz 
ka 8 |.- Józefa Strzałkowskiego, —- 
który mu zawsze dokuczał, chwy- 
ct go za kark | wrzucił do studni 
Czyn ten zauważył jeden z sąsla- 
dów Popławskiego, Frydman, któ- 
ry chłopca wyratówał. 

Powiadomłona o wypadku poli- 
cja, aresztowała Popławskiego. 


KONGRES TOW. OGRÓDKÓW 
DZIAŁKOWYCH 


odbędzie się w Poznaniu 25, 26 
i 27 b. m. 


Kącik radiowy 


„MEŻCZYZNA W DAMSKIM 
KAPELUSZU" 


Konstanty Ildefona Gałczyński na- 
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leży do indywidualności  paeryckich 
bardzo odrębnych. Poeta tej), szcze. 
gólnie na terenie humoru, stworzyl 
swój odrębny styl. Poznać go może- 
y po scanerii, charakleryntyce po. 
temacie, Bohaterowie jego mó 
zdawałoby silę o rzeczach mepu- 
trzebnych, nikogo nie chchodzących. 
Sumi rysują się nam jako niepotrze- 
bni ludzie, A przecież i w tym ĉo mé- 
win i w atmosferze, która ich otacza, 
jest prawdziwa poəzja, Dlatego 
teh trudno opowiedzieć treść słu. 
chowiska „Mężczyzna w _ datnakiim 
kapeluszu”, które nadaja Polskia Ra- 
dio w dniu 23 wrześmia o godz. 10.00. 
Rędzie to przez pół serlo, przez pół 
żartem przeprowadzana rozmowa troj 
ga ludzi, w kawiarni. Dziwne posta- 
cia tego dziwnego słuchowiska ndbwo 
rzą: Nina Andryczówna, Zdzisław 
Karczewski i Jacek | Woszczerowiez. 
Reżyseruje Tadeusz Byrski. 


WARSZAWA 24 września. 


WARSZAWA I. 6.16 Pieśń, 6.18 
Gimnastyka, 6.88 Plyty, 7.00 Dzien. 
nik poranny. 7.10 Plyty. 8.00 Audv- 


cja dla szkół 1115 Najpiękniejsze 
melodie Moniuszki. 11.40 Engelbert 
Humperdinck. 1157 Hejnał, 12,08 
Dziennik południowy. 12.16 Pogadan- 
dla młodzieży wiejskiej. 12.25 Orkla- 
stra rozrywkowa. 1.45 Wiadomości 
gospodarcze. 16,00 Spotkanie. 16.15 
Muzyka salonowa, 1646 Radia w 
szkols, 17.00 Koncert solistów. 17.5 
Poradnik sportowy. 18.00  Poradnk 
sportowy lokalny. 18.05 Pogudanka 
społeczna, 18.10 Program na jutro. 
1815 Z operetek Jana Straussa. 
18.50 Pogadanka aktualna. 19.00 Te- 
atr Wyobraźni. 19.40 Pogadanka nklu 
nina, 1950 Wiadomośc, sportowe. 
26.00 Koncert muzyki lekkiej, 20.55 
Dziennik wieczorny, 20.5 Wiadomo. 
ści rolnicze. 21.05 Muzyka laneczna. 
21.46 Rodzice ı dzieci, 22,00 Muzyka 


nlemieckn. 24.50 Ostatnie wiada. 
mości, 

WARSZAWA Il. 

18.00 Plyty. 14.00 Informacje i 
program na jutro. 14.06 Recital 


skrzypcowy. 15.00 Jak spędzić świę- 
to. 15.10 Żeapół Tychowskiego. 22.00 
Wiadomości sportowe. 2205 Repor- 
taż a życia. 22.3U Płyty. 28.15 Muzy. 
ka taneczna. 
PIATEK, 24 września, 

WARSZAWA |. 6.15 Pieśń, 6.13 
Gimnastyka. 6.38 Płyty. 7.00 Dzier.. 
nik poranny. 210 Muzyka. BM Au- 
dycia dia szkół. 11.16 Audycja dla 
szkół, 11.40 Plyty. 11.57 Hejnał. 12.03 
Dziennik południowy. 12.15 Skrzynka. 
rolnicza. 12.25 Koncert. 15.45 Wiada. 
mości gospódareza. 16.16 Recital wio- 
lonczelowy. 1645 Na statku emi- 
granckim — raportaż Stanisłiawu 3 
amińskiego. 17.00 Koncert. 17.50 Pa- 


gadanka. 18.00 Skrzynka ogólna 
18.10 Program nu jutra. 18.185 Ply- 
ty. 18.50 Pogadanka aktualna. 18.00 


Že świata operetok. 19.50 Wiadomo 
Sei sportowe. 20.00 Muzyka ‘ekka. 
2145 Rodzjeo i dzieci, 22.00 Koncert. 
22.50 Ostatnia wiadomości. 
WARSZAWA. 

18.00 Serginsz Rachmaninow, 14.00 
Informacje | program na jutro, 14.06 
Płyty. 16.00 Pogawędka gospodar- 
ska. 15.15 Koncert soilstów. 22.00 
Wiadomości sportowa. 22.05 Opow. 
danie Sieroszewskiego. 22.20 Płyty. 
23.15 Muzyka taneczna, 


BEE DOGG ZEE 


Czytajcie prasę 
socjalistyczną 


Po przeszło 3 miesięcznej przer 
wie na dzień 21 i 22 b. m, zwoła- 
He zostało posiedzenie Rady Mia- 
sta Krakowa. Na porządku dzlen- 
nym obok szeregu spraw mniej- 
szej wagi, jak np. kupna przez 
gminę gruntów pod rozmaite u- 
rządzenie miejskie znajdowała stę 
również sprawa reskryptu urzędu 
wojewódzkiego, zatwierdzającega 
preliminarz budżetowy na rok 
1937-38. Sprawy reskryptu wole- 
wódzkiego, rozbudowy linii tram- 
wajowych i wniosek komisji re- 
wizyjnej rady miejskiej a zatwier- 
dzenie sprawozdania, sprawozda- 
nie zarządu miejskiego a wykona 
niu budżetu, za rok 1935-36 sta- 
nowiły punkty zaczerpnięcia żyw- 
szej dyskusji, w której radni s0- 
cjalistyczni podkreślili zasadnicze 
stanowisko klubu socjalistycznego 
wobec problemów gospodarki 
miejskieej. Gdy na porządku dzien 
nym po „przebiczowaniu” 21 punk 
tów porządku znalazła się sprawa 
teskryptu wojewódzkiego zatwier- 
dzającego preliminarz budżetowy 
na rok 1937-38 zabrał głos tow. 
radny Stańczyk i w dłuższym 
przemówieniu wyłożył socjalistycz 
ny punkt widzenia w stosunku do 
sztuki budżetowania miejskiego. 


PRZEMÓWIENIE 
TOW. STAŃCZYKA, 


Reskrypt województwa — mô- 
wil tow. Stańczyk — podkreśla, że 
budżet jest zrównoważony. Ale 
jakim kosztem? Kosztem zanied- 
bania wielu niezbędnych potrzeb 
miasta. Kosztem niesłychanie nis- 
kich płac pracowników miejskich. 
Zgadzam się z poglądem klubu 
większości, że znajdujemy się w 
okresie kryzysu. Lecz nie zgadzam 
slę z tym, by w Okresie Kryzyso- 
wym należało kurczyć i wydatki 
miejskie, My socjaliści twierdzi- 
my. że kapitalizm to okres ciągle- 
ga kryzysu. Z kryzysu tego tylka 
radykalna zmiana gospodarki z ka- 
pitalistycznej na socjalistyczną bę 
dzie mogła świat wyciągnąć. Pa- 
nowie jesteście innego zdania. — 


30. 


KRONIKA KRAKOWSKA 
liywione obrady nad zamkmieciami budżetowymi 


w krakowskiej Radzie Miejskiej 


OSZCZĘDNOŚCI. 


Przy tym punkcie porządku 
dziennego również zabrał głos 
tow. Cekiera, który stwierdza w 
swym przemówieniu, że 

„Pan Wojewoda cieszy się z 
porobionych oszczędności w bu- 
dżecie na rok 1937-8 i zaleca dal- 
sze oszczędności Zarządowi mia- 
sta przez redukowanie pracowni- 
ków gminnych, a w miejsce ich, 
zaleca przyjąć nowych i tańszych. 
Takimi sposobami chce się robić 
oszczędności i chełpić się, że Du- 
dżet jesi zrównoważony, Polityka 
taką w konsekwencji prowadzi da 
zwiększenia bezrobocia, i jeszcze 
do większej nędzy. Szaleje klęska 
bezrobocia, artykuły pierwszej 
potrzeby poszły w niektórych wy- 
nadkach w górę o 30 proc., a pla- 
ce pracowników, pozostały te sa- 
me, Masarze i rzeźnicy podwyż- 
szają ceny wędlin. Zarząd miasta 
wykazuje bierność. Aby przynaj- 
mniej w minimalnym procencie ut- 
żyć ciężkiej doli pracownikom miej 
skim, należy przywrócićć im 75 
proc, dodatku komunalnego, oce- 
hranego w 1935 roku, i stawiain 
w tym wypadku następujący wnlo 
sek", 


INWESTYCJE 
TRAMWAJOWE, 


Przy inwestycjach tramwajo- 
wych zabrał głos tow. Przyhyć. 
W swym przemówieniu podkreślij, 
że rozbudowa lini} tramwajowych 
zupełnie nie uwzględnia dzielnie 
przyłączonych a nawet krzywdzi 
dzielnicę Krowodrzę, która skut- 
kiem prowadzonych zmian, ma 
być pozbawiona połączenia tram- 
wajowegn przez ul. Kazimierza 
Wielkiego. Również wskazał taw. 
Przybyś na konieczność budowy 


tramwaju da Lasu Wolskiego. — 
Przy okazji omawianie sprawy roz 
budowy tramwaju miejskiego, za- 
brat głos tow. Stańczyk i poruszył 
znany robotnikom krakowskim 


Twlerdzicie, że po kryzysie, nastą 
pi okres dobrej koniunktury. Sko- 
ro nastąpi okres dobrobytu, — to 
nie nie stoj na przeszkodzie, by 
dzisiaj zwiększyć wydatki—choc- 
by za cenę niezrównoważenia bud 
żetu. Potem będzie można — zgo- 
dnie z tezą przez panów wyśunię- 
tą — pokryć niedobór lat kryzy- 
sowych, zwiększonymi wpływami 
podatkowy ml. 


|DO | CARA || PE) 
Przemówienie tow. 


Gospodarka sprzeczna 


Podajemy  pomżej pierwszą 
część mowy tow, Czerwieńca, t. 
zasadniającej stanowisko klubu 
P. P. S. w krakowskiej Radzie 
Miejskiej, 

Zamknięcia rachunkowe, prze- 
dłażone przez Zarząd miejski dają 
nam możność, przynajmniej raz do 
roku, naieżytej oceny guspodarki 
i działalności organów wykonaw- 
czych miasta. 

Na wstępie zaznaczyć muszę, że 
Klub nasz, w którego imieniu prze 
mawiam jest dałeki od chęci zła- 
sliwości w stosunku da Zarządu 
miejskiego j większości Rady, któ- 
rą Panowie reprezentujecie; — 
chcemy, jako przedstawiciele lud- 
ności pracującej tego miasta, dać 
wyraz opinii tych warstw, jak ró- 
wnież wykazać szkodliwą i krzy- 
wdzącą działalność Panów jaka 
większości w stosunku do naju- 
boższej ludności miasta Krakowa. 

Nasz stosunek opozycyjny do a- 
becnego Zarządu miasta i jego 
Prezydium wypływa z odmien- 
nych zasadniczo paglądów na ro- 
lę i zadania samorządu w życiu 
społecznym i gospodarczym, w ra 
zbieżności ujmowania zagadnień 
gospodarki miejskiej, oraz w rea- 
lizacji w ramach samorządu tery- 
lorialnego dążeń i potrzeb szero- 
kich mas ludności. 

Nie będę tutaj rozwijał naszego 
programu, który jest zresztą Ra- 


LACZKA, oraz tym, którzy 
Mu ostatniej posługi, a którym 
my w możności, — składamy tą 
wa podziękowania. 


| 


Czerwieńca 


1 interesami ludności 


dzie znany z deklaracyj, składa- 
nych przez nasz Klub przy deba- 
tach nad budżetem miasta, Chcę 
tylko, korzystając z przedłożenia 
zamknięć rachunkowych, wskazać 
na niedomagania i biędy gospo- 
darki Zarządu miejskiego. 

Błędy te tkwią przede wszyst- 
kim w złym i katastrofalnym dla 
najszerszych warstw spoleczeń- 
stwa, kapitalistycznym systemie 
gospodarczym, kłóry daje przywi- 
leje klasie posiadającej, kosztem 
ludności pracującej, za który wię- 
kszość Rady i Prezydium miasta, 
jako zwolennicy tego systemu, po 
nosi pełną odpowiedzialność. 

Ponadto błędy tkwią w syste- 
mie palitycznym, który przez wpro 
wadzenie w życie obowiązującej 
obecnie ustawy samorządowej, 0- 
debrał gminom prawa samodziel- 
nej gospodarki, uzależniając ją w 
zupełności od administracji pań- 
stwowej, która ma prawo uchylać 
wszelkie uchwały Rad miejskich. 

Ta wszechwładza administracji 
państwowej, jak również przeka- 
zanie najważniejszych  atrybucyj 
Rady miejskiej w ręce Prezydenta 
doprowadziły do tego, że rola 
Rad miejskich ma charakter czysto 
dekoratywny. 

Pozbawienie Rady miejskiej mo- 
Źności swobodnego przeprowadza 


Córka i Synowie 


nia uchwał į należytej kontroli go- 
spodarki miejskiej, jest szkodlrwe 


Redaktor odpowiedzialny: LUDWIK WINTEROK. 


fakt „zarekwirowania” przez wla- 
dze policyjne kllku szoierów i att- 
tobusów tramwajowych podczas 
ostatniego strajku chłopskiego. — 
Szoferzy | autobusy zostali użyte 
do przewożenia transportów poll- 
cyjnych do miejsc zaburzeń chlop- 
skich. Szoferów tych zmuszono do 
udziału w niebezpiecznej dia ich 
życia wyprawie — siłą. Również 
autobusy miejskie mają zupełnie 
inne przeznaczenie niż przewoże= 
nie policji w strefie, w której nie 
są ubezpieczone, nie mówiąc już 
o tym, że ludność miasta, klóra 
jest właścicielem. tych autobusów 
nigdyby się nie zgodziła z prze- 
znaczaniem ich da tego rodzaju 
funkcyj, Tow. dr. Rozeneweig w 
związku z projektowanym zniesie 
niem tramwaju na ul. CRC 
domaga się uruchomienia na tej 
ulicy autobusów, Również doma- 
ga sie tow. Rozencweig przedło- 
żenia Radzie Miejskiej całokształt 
du inwestycyj tramwajowych, ce- 
lem zorientowania się w kierunku 
w jakim te inwestycje mają pójść. 


Nad sprawozdaniem o wykóna- 
nie budżetu za rok 1935-6 wywią- 
zała się szeroka dyskusja. 


Obszerne przemówienie tow. 
Czerwieńca podamy w dosłownym 
brzmieniu. W odcinku bieżącego 
numeru rozpoczynamy ten prze- 
druk. 


Centralna sprzedaż 
aparatów Kosmos 


RADIO SERVICE 


Inż. Edmund Lamansdori 

zawiadamia o przeniesieniu swega 

przedsiębiorstwa z ul. Szewskiej 13 
d> nawega salonu demonstracyjnega 


m= Mwkowgkiej fl 


Rim był 


bandyta 


zabity na Sikorniku? 


W poniedziałek przeprowadzo- 
no. w Instytricie medycyny sądo- 
wej sekcję zwłok zabitego na Si- 
korniku bandyty. W świetle wyni- 
ków tej sekcji, pierwotne wersja, 
jskoby bandyta ciężko ranny po- 
pełnił samohójstwo, upada. Ban- 
dyta zginął od kuli karabinowej, 
wystrzelonej z karabinu polieyj- 
nego, 

Bandyta nazywa sie Aron 
Schwarz, pochodził z Mielca, a 
mieszkał stale w Tarnowie, prze- 
nosząc się pod konier_ubiegłega 
roku na teren Rzeszowa. 

ozosiawał on w spółce z groź- 
nym przestępcą Józefem Ulanow- 
skim z Przemyśla i dokonywał 


wespół z nim napadów, grabieży i 


plany kradzicży i przechowywali 
zdobyte łupy. Zrabowane rzeczy 
wywożono, sprzedając je pase-| 
rom. Przesyłano też cenniejsze 
przedmioty paserom pocztą. 
Zdałano również wykryć dalsze, 
meliny złodziejskie, którymi po- 
sługiwali się obaj przestępcy, a to 
w Borku Fałęckim u niejakiej 
Marii Szostak, żony znanego zło- 
dzieja i u Romana Pelczera w 
Krakowie przy ul. św. Józefa 18. 


W związku z ostatnią zbrodnią, | 


popełnioną przez Schwarza, are- 
szwano trzy kahiety z ul. Czarno- 
wiejskiej 5, u których bandytę 
przytrzymano, a to pod zarzutem 
udzielania mu czynnej pomocy i 
schronienia. Ponad to dokonano 


włamań. Obaj mieli kryjówkę -v dalszych asesztowań w świecie 


Słacinie w szynku. gdzie układali 


przestępozyra. 


Historie dnia 


Kradzież: Dnia 19. TX. 1931 Józefa 
Hojka, służąca, skrndła garderobę wart. 
40 xè. na nzkedę swojej chlehodawczyni 
Anieli Krzystałowskiej, rem. przy ul. 
Litewskiej 15, po wym zhiegła w vie- 
wiadomym kierunku. 

Zatrzymania: Policja zutrzymała Wła- 
dysława Majewskiega, lat 19. robotnika, 


zim. w Krakowie przy ul. Barakowej 5 
i Jana Packa, lat 16. robotnika, zem. w 
Krakowie przy ml. Miedzianej 65, pod 
zarzniem kradzieży garderoby e miesz- 
kania Stanisławy Ścheifa, zam. w Prąd: 
niku Czerwonym, przy ul. Gen. Bema 
19, oraz podejrzanych a dokonanie sze- 
regu innych kradzieży. 


Strajk o cupacyjny wf. „Del-ka" 


W firmie „Orzel“ - „Del-Ka” 
Kraków, Bruczowska 1, wybuchł 
20 b. m. strajk okupacyjny. Straj- 
kuje 44 pracowników, w tym 3U 
urzędników, Pracowhicy żądają 
Saamme OZZOZREZ 


Wydział Kulturalno-Oświatowy 
Związku Zawodowego Pracowni- 
ków Umysłowych w Krakowie 
organizuje w nujbliższym czasie 
kursy języka niemieckiego i an- 
gielskiego, stenografii oraz pisa- 
ma. wwie 


tel. 121-65. 


PODZIĘKOWANIE. 


Wszystkim tym, którzy w jakikolwiek sposób okazali nam Swe 
współczucie z powodu zgonu raszego Ojca 4. p. Stanisława PO- 
łaskawie wzięli 


udział w oddaniu 
imiennie podziękować nie jesteś- 
drogą z głębi serca płynące sia- 


zarówno z punktu widzenia celo- 


Zgłoszenia retlekiantów przyj- 
muje i szczegółowych informacyj 
udziela sekretariat Związku, Kra- 
ków, ul. Sławkowska Nr. 6, I p., 
telefon 155-54, codziennie w go- 
dzinach od 11—13 i od 18—21. 

(Członkom Związku udziela się 
codziennie o tej samej porze po- 
rad prawnych, wydaje się zniżki 
do kin i teatrów i t p. Wypoży- 


czulnia książek i czytelnia gazel 
czynne w tych samych godzi- 
nach | ), 


winno zostać nienarnszonych, a ra 


wo i rozumnie pojętej gospodarki 
publicznej, jak i z punktu widze- 
nia najszerszego interesu społecz- 
nego. 

Polityka większości Rady zmie- 
rza w tym samym kierunku. Prze- 
jawem tego są rzadko zwoływane 
posiedzenia Rady miejskićj, nie- 
chęć do kontroli ze strony niezale- 
żnej opinii publicznej, którą my re 
prezentujemy i umemożliwienie o- 
pozycji wglądu w całoksztalł go- 
spodarki i działalności Zarządu 
miejskiego. Dostajemy tylko suche 
cyiry zamknięć rachunkowych i 
sprawozdania Komisji Rewizyjnej, 
a to jest zbyt malo, ażeby wyrabić 
sobie dokładny pogląd na gospo- 
darkę finansami miasta, 


Ale nawet ten skromny materiał, 
jakim rozperządzamy, daje nam 
możność stwierdzenia, że gospo- 
darka Zarządu miasta i większoś- 
ci Rady jest sprzeczną z najistot- 
niejszymi dążnościami | potrzeba- 
mi szerokich warstw  spoleczeń- 
stwa, a w pierwszym rzędzie lud- 
ności pracującej. 

Przechodząc do szczegółowego 
omówienia zamknięć rachunko- 
wych, które obrazują działalność 
Z. m. należy stwierdzić, że stosu- 
nek procentowy  przeprowadzo- 
rych oszczędności, powstalych na 
skuiek kompresji budżelu, rozło- 
żony na poszczególne działy tak 
wydatków zwyczajnych jak i nad 
zwyczajnych, nie jest nateżycie 
przemyślany i z tego powodu jest 
wysoce niesprawiedliwy do całoś- 
ci kredytów przyznanych dia dal- 
szego działu. Wiele pozycji po- 


czej jeszcze podwyższonych. A są 
to bodaj najważniejsze dzialy, któ 
re Z. m. powinien otaczać jaknaj- 
większą opieką. Tutaj należą O- 
świata - Zdrowie publ. - Opieka 
Spaleczna. 


Niestety, jak na przekór działy 
te zastały jaknajbardziej obcięte 
przy wydatkach. Obcięcia tych bu 
użetów wahają się od 3.35—10.4% 
w wydatkach zwyczajnych, zaś 
46.27 w wydatkach nadzwyczaj- 
nych, a ogólna rozpiętość w osz- 
czędnościach waha się od 0.3g — 
15.544 w wydatkach zwyczajnych, 
157g — 99.229 w wydatkach nad 
zwyczajnych, przez co krzywdzi 
się działy jedne kosztem drugich, 
co w przyszłości nie powinno 
mieć bezwarunkowo miejsca, 


Jeśli chodzi o samo prelimino- 
wanie, to uderza przede wszyst- 
kim brak przewidywania, oparte- 
go na doświadczeniu z iat ubieg- 
łych, co przykładowa jlustrują na- 
stępujące cyfry: 

Podam tylko 2 przypadki, jeden 
z pozycji wydatków, zaś drugi z 
dochodów: W dziale wydatków 
na umindurowanie preliminowano 
globalną sumę zł. 151.144, — pod- 
czas kiedy wydatkowano tylko 
kwotę zł. 108.193,—, różnica więc 
wynosi kwotę zł. 42.951.—, — bli- 
sko 29%. W dziale dochodów w 
Rzeżni m. (dochody z realności) 
preliminowańo kwotę zł. 7.300—, 
a wykonano zł, 10.484—, w dru- 
giej pozycji preliminowano zł. 
5.000.—, wykonana zł, 10.047.—, 
podczas kiedy na podstawie ksiąg 


Odbito w dzukarni Sp. Nakladowo Wydawniczej „Robotnik", Warszawa, Warecka 7. 


podwyższenia płac i zawarcia u- 
mowy zbiorowej. Konferencja w 
Inspektoracie Pracy została wy- 
znaczona na środę 22 b. m. Ostrze. 
gamy pracowników licznych filii 
tej firmy przed przyjazdem do Kra 
kowa celem przystąpienia do pra- 


cy. 
a] 


Ca grają w k:noteatrach 
ADRIA: „Błazen Heinie Dżejkohsean", 
APOLLO: „Pasażerka na gapę" 
(Shirley Tempie). 
AILANTIC: „Dyhuk*. 
BAGATELA: Operetka , Przygoda 
w Grand Hotelu", 


DOM ŻOŁNIERZA: „Penny“ i „Knin i 
Mabel". 


„Skowronek“, 


SZTUKA: 
twoim urokiem“, 
ŚWIT: „Włudca”. 


„Północ woła” | „Pod 


LCIEUKA 
WANDA: „| 

CYRK STANIEWSKICH: Pro- 
gram światowych atrakcyj. Początek 
8.30 wiecz. 


„nachor“ 
giko", 


EEE O Z Z | | 


w pierwszej należało prelimino- 
wać 8299, zaś w drugiej 11.262, 

Widać z tego, jak niedbale ukła 
da się preliminarze budżetowe. Ża 
miast oprzeć się na materiale fak- 
tycznym ż lat pąprzednich, bierze 
się poprostu „hausnumery” i wkła 
da do preliminarza. 

Niesluazna wydaje mi się kom- 
presja w dziale wydatków na ce- 
łe z punktu widzenia zarówno in- 
teresów społecznych, jak i samej 
gminy, .nielylko pożytecznych ale 
wręcz koniecznych. Nie wykona- 
no np. takich wydatków jak: 


Akad. Sanatorium Grużlicze w 
Zakopanem 1.000 zl. 

Należytość za remont szkoły 
2,000 zł. 

Założenie pubi. rozmówmicy te- 
lefonicznej 1.000 zł. 

Budowa szkoły na gruntach po 
august. 141 395 zł. 

Rozszerzenie magazynów lea- 
tralnych 4.000 zł. 

Budowa nowych usiępów 15,000 
zł, 

Zabezpieczenie terenu 
na Krzemionkach 3 000 zł. 


barierą 


Zakup sprzętu strażackiego 
8.500 zł. 4 
Już z tego zestawienia Rada 


może nabrać wyobrażenia jak lek- 
komyślnic, bez głębszego zasta- 
nowienia, przeprowadza się 0sz- 
czędności kosztem niezbędnych 
potrzeb miasta. 

Przechodzę z kolei do tak waż- 
nej sprawy jąx polityka personal- 
na gminy. Od kilku lat sprawa ta 
jest prawdziwą bolączką pracow- 
ników miejskich i my jako Klub 


Z || 


Radio krakowskie 


CZWARTEK, 29 września, 

1140 Engelbert Humperdinck: 
„Jaś i Małgosia" — (plyty). 12, 
Audycja dla dzieci wiejskich. 18.55 
Koncert rozrywkowy (płyty). 15.06 
Kilka słów o kulturze fizycznej. 15.10 
Sławni skrzypkowie 
„Lektura noobiednia...* 
Świętochowski: „Asbe 
ne wiadomości Fospodarcze. 18,00 — 
Kilka informacyj 18.05 Chwilka spo 
łeczna. 18.10 Program na dzień na- 
stępny. 18,15 Europejsey revellersi 
(płyty). 18.46 Lokalne wiad. sporto- 
we, 23,00 Muzyka taneczna w wyk. 
orkiestry Jacka Payne'a (ołvtyl 

TATEK, 24 września 

11.40 Kami! Saint - Saens: Septet 
op. 65 — płyty. 12.15 Kilka informa- 
cji. 18.55 Popularny koncert symf. z 
udziałem solistów płyty. 15.05 
Przewodnik turystyczny. 15.10 Audy- 
cja dla dzieci: a) Skrzynka, b) „Przy 
goda świerszcze opowiadanie 
15.80 -Tita Schipa Śpiewa... — płyty: 
1540 Lokalne wiad. gospodarcze. 
18.00 Skrzynka ogólna. 18.10 Pro- 
gram na dzień następny. 18.15 Kom 
cert rozrywkowy w wyk, Tria Salono- 
wego Rozgłośni Katowickiej. 18.45 
Lokalne wiadomści sportowe. 23.00 
Muzyka taneczna — płyty. 


Repertuar 
Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO 
W czwartek, po cenach zmiżónych, po 
raz ostatni, pełna humoru komedia mm- 
zyczna Benalzky'ego „Koletta“ w opra- 
cowanin ecenicznym reż. J- Karbow- 
skiego, muzycznym L. Philippa z Ewiet- 
ną śpiewaczką Lncyną Szczepańską, kló: 
ta w najbliższych dniach wyjeżdża za 


granicę. 
W piątek, po cenach zniżonych „Gru- 
be ryby“ M. Balnokiego, w opracowania 
scenicznym reż. W. Biegańskiego. 
Plan przedstawień: czwartek, 23.:1X. 
„Kolena“, piątek, 24. IX. „Grube ryby“. 
Wesola Gromadka, teste dla dzieci w 
Sali Saskiej, św. Jana 6. Po zerdecznym 
przyjęciu na premierze powtarza prae» 
liczną bajkę o drewnianym pajacyku 
Pinokia w sobotę, dnia 25 b. m. o godz. 
4 pop. oraz w niedzielę, 26 b. m, o 1 
rano i a 4 pop. Przedsprzedaż biletów 
codziennie przy kasie Sak Saskiej- 
Dziś wa czwartek po ras ostatni „Hra- 
hia Luksemburg". Dziś we czwartek po 
raz ostatni wystawiona hędzie ma acenie 
teatru „Bagatela“ piękna operetka Fran- 
ciszka Lehera „Hrabia Luksemburg“ z 
Janiną Kslczyczą, Xenią Grey, Wawrz- 
kowiczem, Bańkowską, Demarem i Ber- 
skim na czele. Potzątek a godz, 8 wiece, 
Jutro, w piątek, premiera operetki „Hra- 
bina Marica". 


Wychawanie Fizyczne 
w Polskiej YMCA. 


W pierwszych dniach września h. r. 
rozpoczęły swą działalność grupy męż- 
czyzm, kobiet i chłopców na sali gimna- 
stycznej i w pływalni. Informacje Kru- 
ków, Krowoderska 8. 

Kuray języków obcych w Imee rou 
poema się dnia 1 października dla po- 
wqikujących i zaawansowanych. 


niejednokrotnie tu na  Świetnej 
Radzie zmuszeni byliśmy podno- 
sić tą sprawę | występować w 0- 
bronie pokrzywdzonych pracow- 
ników. 

Jednym z odcinków tej polityki 
personalnej jest sprawa emery- 
tów, a raczej rohienia emerytów, 
Produkcja emerytów jest dość 
znaczna i eieszylibyśmy się, gdykY 
nasza produkcja wartości gosp .- 
darczych mogła się poszczycić ta 
kimi wynikami, jak produkcja e- 
merytów w Magistracie krakow- 
skim. Bylibyśmy krajem mleklem 
i miodem płynącym i nie potrze 
baby nam było uciekać się do 
mniej lub więcej niedowarzonych 
pomysłów różnych „znachorów“ 
gospodarczych. — Ale przejdźmy 
do cyfr: 

Największą ilość emerytur roba 
iników wykazało przedsiębior- 
stwo, klórego dyrektor jako pre 


zes klubu sportowego — zdaje się 
— wymaga od pracownika, ażeby 
w pierwszym rzędzie był piłka- 
rzem j lekkoatletą. P. Dyrektol 
wodociągu miejskiego dał emery 
turę 10 pracownikom, a 5 otrzy” 
malo dary z łaski. Nie przyjął né 
etat żadnego pracownika, prawde 
podobnie z tego powodu, że kam 
dydaci nie mogli się wykazać kwź 
lifikacjami sportowymi, jakich spi 
cjalnie wymaga p. Orzelski. - 


Jeśli chodzł o etaty tu także by: 
ła krzywdząca metoda, alhowienjj 
„ausgerechnet“ pracownikom fi 
zycznym nie dawano etatów. W b 
toku krzywdy te zostały częścia 
wo naprawione. 


